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D w a  rre sią c e  działalności 
p. M ct.alsk ego.

M O W A  P O S Ł A  R A T A J A
na posiedzeniu Sejmu z 16. bm.

P. minister skarbu zupełnie kategorycznie 
stw ierdził na początku swego przemówienia, iż 
wniósł do Sejmu swoje przedłożenie, między in- 
nuni i projekt sanacji finansów, i domagał się, 
aby w krótkim przeciągu czasu został załatw io­
ny. Tyindzasem Sejm przeciągał załatwienie 
spraw y przez 10 tygodni, uniemożliwiając panu 
ministrowi zrobienie tego, co uważa za konieczne 
w interesie skarbu.

Sądzę, że komisja skarbow o-budżetow a za­
służyła sobie na pocbwaię ze strony przedstaw i­
ciela tego Sejmu, ze strony p. m arszałka i sądzę, 
że jej pracom itości nikt nie ma praw a poddawać 
w wątpliw ość, a' także i p. minister skarbu, kto"y 
brał albo ś«m albo przez swego pizodstawieiela 
udział w obradach komisji.

Muszę stw ierdz:ć jedną rzecz, która dziś nic 
ulega wątpliwości, że jeżeli komisja skarbowo- 
budżetowa musiała tyle czasu tracić na obrady 
nad projektem daniny, to było to w  znacznym 
stonniu winą ze strony m inisterstwa skarbu, któ­
re przedłożyło projekt niezupełny, projekt wadli­
wy, prawa:, jak powszechnie w yrażano się na 
komisji i w konwencie seniorów', pisany na kola­
nie, który komisja skarbowo-budżetow a musia­
ła dopiero opracowywać. Muszę iakże zwrócić 
u w 2 gę, że projekt naprawy finansów można w 
ten sposób skwalifikować, jak i projekt dok, czą- 
cy  daniny. Jeżeli rząd przedkłada projekt usta­
w y, w  którym  są ustępy, stoiące w  jaskrawej 
sprzeczności z konstjducją Gak uznała 10 cała 
W ysoka Izba, a raczej przedstawiciele jej, zasia­
dający w  komisji skarbowo-budżetowej, a ni 
było jednego stronnictwa, któreby nie podzielało 
tćgo zdania), to nad tak oorarowanyrn^ i skon­
struow anym  projektem musiały prace iść bar­
dziej powoli, niż nad projektom przygotowanym 
dobrze.

To jest jeden punkt, który należało stw ier­
dzić w  interesie całego Sejmu, któremu robi się 
zarzuty, że jest winien, iż skarb państw a dotąd 
nie został uzdrów ionyi

Twierdzi p. minister skarbu, że nie mógł do­
ty c h c z a s  przeprowadzić c a łe g o  szeregu posunięć 
k óre leżały w interesie skarbu. Nie mógł zredu­
kować urzędów, urzędników, wydzierżawić pe­
wnych przedsiębiorstw państwowych. Te same 
zarzuty, które dzisiaj podniósł p. m inis te r  skarbu 
z tej trybuny, które rzuc ił  w tw arz całemu Sej­
mowy, te satne zarzuty p. minister skarbu pod­
niósł na połączonej komisji skarbowo-budżetowej 

. i konstytucyjnej. Pytałem  wówczas p. ministra: 
proszę w y m ie n ić  a r ty k u ły ,  które panu są konie­
cznie potrzebne dla osiągnięcia celów, o których 
pan mówi. Jedna ln ia  tylko konkretna odpo­
w iedź: .mianowicie, co do. Której przyzn.aliśrnv’ 
pełną rację, że niema dotąd przepisów', odnoszą­
cych się do ścigan.a tak zw. walucłarzy.

Natomiast to, co twierdził i dziś twierdzi p. 
nunister skarbu, jakoby był związany brakiem 
całego szeregu innych postanowień, nie odpowia-

Linia nrankzna G. Steska.
Katowice. tPAT.) Dzknwiki niemieckie za­

mieszczają następujący -urzędowy^'.niemiecki ko-, 
m unikśt w sprawie ljM granicznej na Górnymi 
Śląsku:

Komisja graniczna ustaliła dnia 18. btn. na­
stępującą kuję graniczną w  okręgu przem ysło­
w ym :

1) W okolicy Kuźnica Nióborowicka nastą­
piła wym iana terenu .z tem, że kolej Rudy-Gli- 
w:ice została całkowicie przyznana Niemcom, a 
także i Kuźnica Nieborowidka.

2) Szyb Delbriicka i znajdujące się po stro­
nie polskiej zabudowania, należące do kopalu i, 
przyznano Nkmćom aż do linii kolejowej Maku- 
szowa-GUwfce.

3) Otrzymaliśm y kopalnie Królowa Ludwika 
i 3 główne szyby  „Szczęść Poże’’. „Puda” i ..Je ­
rz y ’’, o raz całkowite podziemne pole górnicze z 
wyjątkiem kokywi „Szczęść Bożo1', cmentarza, 
w  Rudzie i kolonii „Rirda-Pofęba".

4) Niestety nie udało się zachować dla Nie­
miec Kuźnicy Rudzkiej z lazaretem, z Kawałkiem

szosy, na której idżie kolej. Leżące ria jafólnoć wd 
Rudy pole .przypadło Niemcom.

5) Między Rudą Kuźnie^ a szybem Carrntis 
freudt tw orzy granicę polityczną rzeczka 8 §  
tomka.

6) Kopalnia Caimaksfreude stała się polską.
7) Na wschód od Bytomia nie noczyukMio 

żadnych zmian odpowiednio Uo decyzji genew­
skiej.

8) W  okolicy Starego G o r e ją  przesuń,eto 
granicę o 150 m. od kołeji kopalni Audałuzia, 
przyznanej Polsce na ;ere-' n.arnk-cki. Tak samo 
dosraia się Polsce część huty cwp-k-owe.i Eriedters- 
gluck. W szystkie, inne części Fricdi^sgtucK przy­
znano Niemcom.

9) Kopalnie Nowy' Dwór i pewną część k>- 
paiui cynku Nowy Dwór oouano Niemcom.

10) Eądaue pnzez delegację -iiiennecka oeMa- 
•tvią Niemcom kupalni Radztkwiko-wsfcisj huty cyn­
kowej Lazy i lasu w okolicy Strossek, nie zo­
stało uwzględnione.

UKŁ ADU MłĘDZY ANGLJA, FRANCJA 
A NIEMCAMI NIE BĘDZIE!

Paryż. (AW). Aj. H avasa podaje i  Londynu, 
że urzędowo zaprzeczają doniesieniom pism an- 
gielskiclr o projektowań:, ni układzie miedzy Fran- 
cją, Anglią a Niemcami.

B iiand i L. George nie zamierzają wcale w 
tej sprawie porozumiewać się z przedstawiciela­
mi państw a niemieckiego.

m m  MBSZKOWiCZ K ołłątaja  2.
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w foyer hotsiu Krakowskieno przy pk Bernadyńskim I. 7
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da rzeczywistości. Muszę stwierclz-ić, że poprze­
dni -rząd, w  Którym zasiadatem, nic mając tych  
przepisów ustawowych, zdołał zredukować w  
ministerstwach urzędników o 30 proc. (v cen­
trum i na prawicy śmiech).

Maszę stwierdzić, panie ministrze, że nit, dał 
mi pan odpowiedzi na moją interpelacje, na komi­
sji skarbowo-budżetowej, która brzmiała: ;ay
irar/dą jest, źc w orzeciągu dwóch miesięcy, od 
kiedy pan zasiada w rządzie, zamianował pan 
sześciu nowych urzędników, względnie urzędni­
czek0 — i nie lał odpowiedzi na io, czy prawdą 
jest, że w  przeciągu tych dwóch miesięcy zo­
stało podpisanych kilkaset awansóv w resorcie 
pana?

Twierdzę, że redukcję urzędników ł urzędów 
mógł pan minister orzeorowadzić na mocy upra­
wnień, które mu dziś nrzysługuia. Twierdzę, że 
pmedslębiorsfwa rządowe mógł pan minister w y -  
dz.erżawić tak same, jak domagać się pan mini­
ster, na podstawie ustawy'

Był jeden ustęp w  przemówieniu p. mmistra 
skarbu brzmiący mniej więcej: „Ja ze swojej
strony zrobiłem wszystko, co było możliwe, ja 
ponuiosłem z nicości markę polską*'. Muszę 
stwierdzić, że zrobiliśmy rzecz taką, której pra­
wdopodobnie żaden z parlamentów nie byłby 
zrobił. My nie znając planu finansowego pana tni- 
iiistia skarbu, mając tylko podpis ną wekslu, któ­
ry brzmiał: żeiazna miotła i który brzmiał: że­
lazne nożyce, uchwaliliśmy daninę 80- miliardo­
w ą, nie dalej, jak dziś.. Uchwaliliśmy i damy. Ale 
jeśli chodzi o podniesienie marki polskiej, muszę 
stwierdzić, że przyszedł p. minister w chwili, 
kiedy ustał ęalv szereg wydatków, które powo­
dow a^ ob dianie się marki polskiej, uaslaoiło 
rozstrzygnięcie w sprawie Górnego Śląska, i 
nastąpiła demobilizacja annji. Gdy się Sejmowi 
sprawę przedstawia, nie wolno pominąć tych 
czynników. Jeśli mamy patrzeć krytycznie i ja­
sno, to zobaczymy 70 miliardów wydanych w 
ciągu tych 2 miesięcy, m!mo zmienionych tych 
warunków, o których mówiłem, mimo to, że nie 
musimy szukać dolarów i innych walut obcych 
na zapłacenie zboża, nie musimy szukać marek 
nięanieękich m  zapłacenie tego lub ow ofo .-- -.

Co do rezolucji, na podstawie której Sejm 
wyrzekł się prawa inicjatywy mu przysługującej 
musze powiedzieć, że jeśli orzed południem słu­
chałem może z pewnem niedowierzaniem słów  p. 
posła Diamanda, który mówił o tein, że istnieje 
ze strony p. ministra skarbu chęć poniżenia Sej­
mu, po przemówieniu p ministra skarbu moja 
wątpliwość co do twierdzenia posła Diamanda 
rozwiała się. Myśmy jeszcze nie uchwalili, pano­
wie tej rezolucji, a już p. minister skarbu zaczął 
traktować nas wszystkich, nie tego. czy owego, 
nie ten klub, czy inny, ale zaczął nas trakować, 
jak bajrata z Psiej W ólki Podczas kiedy jedna

strona, mianowicie komisja . skarbowo-budżeto­
wa. względnie połączona z nią konstytucyjna, 
argum entowały w najlepszej w ierze rzeczowo, 
ze strouj p. m in isw  skarbu spotkaliśmy się z 
jednem i tern aamcin; A jednak. jeśli panowieMego 
nie uchwalicie, ja sic. podam ció dymisji. Muszę 
•twierdzić, że istotnie w szyscy członkowie ko­
misji ska rbowo-b.idietowuj byli za rezolucją 
mniejszości.

Dodać muszę w uzupełnieniu. że mimo że 
wszysicy byli przeciwko tej rezolucji, zarazem 
w szyscy stwierdzili, że my z meritum sic zga- 
dzoniy i że Sejm nie ma najmniejszego /.umiaru

T e r r c r  bolszewicki p rze c iw  
Polakom w  Rosj*.

Związek inteligencji pracującej z Rus. u trzy­
maj ala/marące doniesienia o wznowieniu przez 
bolszewików .trasowego te rro r u przeciw  Polakom, 
którzy jeszcze pozostają vv Rosji:

Doi niesienia te brzmią:
W glawueie aresztow ano bEkudzksięciu Po­

laków i wywiiezwio w głąb Rosji.
W Szepietówce aresztowani wszy, cy Poiu- 

cy, zarówno mężczyźni ja i i. kobiety, a  dzieci po­
zostawiano na. fasa; losu,. Z aresztow anych w  
Szepietówce, Henryk Załuski, skazany ma śmierć 
i podobno rozstrzelany, Brorosław Ka-rpowfczJ 
bucliakeT fabryki cukru męczony w cz rczw y czah  
ce szepietowdclej /w ybita szczęki), wywieziony 
do Żytomierza, żona zaś jego W anda Kampowi- 
czowa, skazania została na śmierć, lecz z powo­
du zapadnięcia na tyfus, w yrok  dc ozu •su odłożo­
no — dzieci id i bez żadnej opieki błąkają się na 
ulicach, obdarte i głodne Rozstrzelano również 
w  Szepietówce córkę jednego z rzemieślników, 
nazwiskiem Ber czowska

W K łębów ct, pgd Zastawieni aresztow ano 
i wywieziono dyrektora cukrowni W ładysław a 
Zajdłicaa.

W  Antoninach zamordowano dozorcę robót

T ć ita rły  polscy a P o ls k a
(Od naszego korespondenta' warszawskiego).

W arszaw a, JS. grudnia 
(K). W śród Tatarów zamieszkałych na Li­

twie, budzi się szeroki ruch, zhtierzający d o 'n a ­
kłonienia rządu imlskiego w kierunku dopomoże-, 
nia rudiow i wyzwoleńczemu tatarskiemu na te­
renie Rosji. T atarzy  polscy chcą ofiarować w tej 
•sprawie państwu wszelkie sw e usługi, aby tylko 
doprowadzić do uzyskania skutecznej pomocy. 
Ruch ten nie jest sporadyczny, cieszy sic 
znacznem poparciem w okręgu krymskim oraz 
astrachańskim, gdzie nadzieja na pomoc Polski i 
poparcie powszechnie pannic wśród narodów mu­
zułmańskich.

go, kierownika gospodarstw a rybnego. Są -wia­
domości, żc aresztow ano tam również wielu in­
nych pracowników.

S p ra w y  u kra iń skę ,
Zjazd akademików z  'laddnepcza. 17, &,n

rozpoczął się w- W arszaw ie, przy licznymi spół 
udziale młodzieży studenckiej Ukrainy, mając za 
zadanie narady w  spraw ach ekonomicznych, or­
ganizacyjnych i kuk uralno-oświatowych. Zjazd 
wystąpił % k ry tyką obojętności muiirodiiijnycl) kół 
enugraHckicIi wobec piekącej fcwestji atudeńcRiej. 
R py^ież w  narady  w kroczył elcmept .polityczny. 
W śtr whmo: w porządek dziejmy ..•punkt orae- 
niii jednolitego frontu narodowego ukraińskiego'' 
Należy oczekiwać sprawozdania z tych dyskusji, 
które mogą sp raw y  wicie przykrości kierującym 
obecnie .czynnikom ukraińskim.

(x.) W łonie g wat dii Petruszewycza wybu­
chły niesnaski. Z grona najol'-/szych spółpracow- 
tików „dyktatora ’ wycofuje się — wedle „infor­

macji emigrantów - jeden lub więcej aduerentów, 
zrażony atakami kanuryU, za kilki. ostatnich nie­
powodzeń na polu uyptomatyeznem.

iiauuż.ywania prawa inicjatywy.

P .  M a j e r o w i e . ^  ©  L f c i © .
Omawiając stosunki łotewskie z kraj. mii są-1 przeszkodzie. Nie wiemy dotąd ozem będzie Litwa 

siedrriemii wobec korespondenta ,,Le Tcm ps'’ p .j w przyszłości, jakie będą jej granice, jej armia, 
Majerowiez w ten sposób -wyraził się o  stosun­
kach kńewsko-łitewskich: Nie możemy naw ią­
zać z Litwą żkdsiuj Ściślejszej kórcweincji wojsko­
wej lub politycznej, gdyż spraw a Wilna stoi na

jej. ludność. Zmuszeni jesteśmy ograniczyć się do 
układów- ekonomicznych i pracujemy żyw o ..nad 
uregulowaniem lej spraw y między- Litwą, Polską 
i naszym  krajem '.

Józefa Łozińskiego, aresztow ano Teofila GórsKie-
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Wyspa zapomnienia.
tCiąg eaJszyy

Wokoło w yspy jako największego lądu giu- 
pował się archipelag wysp i wysepek, które po­
chłonęła kiedyś jakaś kolosalna katastrofa ziemi, 
lub stopniowo, w  c ągu tysięcy lat pokrył ocean. 
Jorg odgadywał bujne, barwne i krwawe 4z,eie 
wy sparzy, ich zatargi, wojny, ich ustrój pań­
stwow y, ich uroczystości religijne, obrzędy, o- 
otiary. Niemal znał Ich cary epos starodawny, o- 
grom życia jakiejś dziwnej rasy ludzkiej, który 
szedł przez tysiąclecia i wreszcie jednak utonął 
w  niebj7cie, z rozkazu tajemnych sił podziem­
nych.

Czemuż ocalała główna wyspa? A gdy oca­
lała, czemu zagu.ął na niej ród ludzki, rasa mo­
carzy, którzy zdołali zostawić po sobie potężne 
zwaliska dawnej pracy i chwały? Wszak nie 
groził im głódl od którego zrrmszemby byli u- 
cieitać?

Przystawał po drodze i zwiedzał każde na­
potkane rumowisko. Badał, szukał, chciał odkryć 
zagadkę istnienia i zamarcia tego dziwnego życia.

Po jednym z noclegów, gdzm już po rzeź- 
wfejszych powiewach poznawał bMzkośe oceanu, 
o  świcie zauważył przez lornetę ogromną ruinę.

świecącą w odda'i. białym kamieniem aa wynio 
słości, pod pierw szym  terusmn gór. Było to bar­
dzo daleko ieunak niebawem natrafił na dopływ 
rzeki, który szedł od tamtej strony. Bez namysłu 
skierow ał się w-' tę rzeczkę i wiosłował zawzięcie.

óle już następnego dnia prąd wzmógł się do 
tego stopnia, że praca p rzy  wiosłach stała się 
zbyt nieznośną, torg w yszedł z łodzi i jeszcze kil­
ka gocł/Jn holował ją na linie, brnąc przez w yso­
ką traw ę. W reszcie rw ąca woda uczyniła i tę 
pracę niemożliwą. Rozejrzał się wokoło, Do ruin 
wciąż jeszcze było daleko. Stał na wyniosłości, 

7. której widać już było ocean. P o s ta ro w 7 um o­
cować tu ródź i do ruin dojść pieszo.

Nazajutrz, r. workiem na plecach, / e  swoim 
kijem podróżnym szedł wzdłuż r/.eki, brnąc w 
traw>e wyżej pasa. W krótce zagrodził mu drogę 
nieznaczny strumyk Gdy się mzdziewał. by go 
p rzebyci/zastanow iły  go dziwne iskierki lśniące 
na dnie. Woda była przeźroczysta. W idać było 
wodorosty7, chwiejące się od prądu, szybkozw rot- 
ne, barwne ryby, kamienie, a między kamieniami 
błyskało coś głęboką, I  dziwną poświatą.

Zanurzy! się i podniósł jedną bryleczkę. Był 
io kamyczek dziwnie ciężki, barw y złota. Na­
zbierał garść tych okruchów. Rozłożył je na dło­
ni i długo przysiadał .im się w skupieniu, jak- 
gdyby był uczonym badaczem.

~  Złoto?...
P atrzy ł na dno strum yka. . WszęcMc, gdz.e 

spojrzał, lśniły na unie rozrzucone złotr grudki

W  zamyśleniu szedł w górę potoku. W  pewnem, 
miejscu usłyszał harmonijną grę wody. Opodal 
-pluskał w  kamieniach wartki prąd a o kilkaset 
kroków smuga srebrnej wody .spływała ze skal­
nego progu. W drapał się na w yniosłość i ujrzał 
iakbj stopnie schodów, po których kaskadami 
szybko i w esoło pom ykała woda. Szedł po po­
kładzie nadbrzeżnego żwiru, mijając głębokie 
czary wyżłobione w  skale przez wodę. pełne tę­
czowych barw. A na dnie ka, dei lśniły bryłki 
złota

Nagle odmienił się dziwnie chrzęst jego oku­
tych butów na żw irze. Spojrzał pod nogi. Zwir 
składał się z grudek złota. Szedł złotym pasmem, 
ciągnącym sie szeroka zatoka w bOK od strum ie­
nia. Bliżei w ody były  to mniejsze lub większe 
grudki, opodal ciągnęła się ławica złotego pia­
sku. P rąd  w ym yw ał skądś złote okruchy i skła­
dał je na brzegu podczas przyborn wodj Stru­
mień czynił to samo zc złotem co z kamieniami i 
piaskiem i tylko człowieka mogło to dztw

Jorg potrącał butem złote żwirowisko, grze­
bał w nietn kijem. Długo, dłiwro czynił to  w  osłu­
pieniu, bezmyślnie.

W reszcie roześmiał się dziwnie głośno i za­
gadał no swojemu

(C. d. fU
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Przegląd światowy.
-O S Y  UGODY IRl AN&ZKO*ANGIELSKIEJ.

DzieiMkilri angielskie: , rirne-s’’, „Wesłmsnster 
Gazette”, „Daily Es-press”, „Daily News’’, i , ,M ai- 
chessor -Guardian wierzą przyięcje ugody kui- 

; dyńSkicj przez Daii Eireaun mimo opru dc Va- 
l e n . Arthur Grirratji i M:cliael Collins, .rzeeaniesi 
zgody zdają się mieć większość. De Yalera! odrzu­
ca art. o przysiędze na Wierność królowi angiel­
skiemu i grozi dymisją w  -razie przyjęcia ugody 
przez parlament, z nim razem usu Ma się 40 po­
słów. W obec oporu części gabinetu -irlaiKfeckiegc, 
projekt ugody przedstawiony został parlamentow i 
u-ie jako projekt rządowy, lecz jako projekt an­
gielski. Być może, że Dail Jćirealm odwoła się do 
referendum ludności całej w tej sprawie.

TRAKTAT W ASZYNGTOŃSKI.
Nazwę fcraikcatu waszyngtońskiego nosi układ 

między Ameryką. Anglią, Francją i Japonją w 
spraw ach Pacyfiku.

Myśl nkiadu zrodziła się w \niglji, k tóra nie­
wygodne przymierze, z Ja-piwją pragnęła zastąpić 
przez szerszy układ am-erykańsiku-angitTsko-iapon- 

-ski. O Francji zraeu nie było mowy, w  szeregu 
.wstępni' cli konferencji Francja zgoła udziału nie 
■brała, a poważmy -odlani prasy francuskiej oska- 
iżał wręcz Anglię o clięć odsunięcia Francji. Pran- 

' cja zaprotestow ała powołując się na swe licznie 
P-osiadłości na Pacyfiku, na swe stanowisko' na 

'Dalekim Wschodzie, a zaprotestow ała nic tylko 
słowem, ale zręcznie zdołała na -jaw wydobyć 
potęgę swych w pływ ów  w  Chinach. Dzięki temu, 
oraz silnemu poparciu Ameryki, uzyskała dostęp 
do areopagu czterech. Zwycięstwo (o. bardzo zrę­
cznie odniesione, ogromnie podniosło powagę 
Francji, i ukazują-c jej sile- kazało s;ę z nią Uczyć 
Londynowi -i wejść znowu na drogę ugody i obie­
canek. Układ waszyngtoński przynosi Francji 
wzmocnienie pozycji międ/ytmrodowej, pozwala 
jej olbrzymem wplywo-m ua Dalekim Wschodzie 
wejść w grę m iędzynarodową, daje jej Jx.-z.po- 
średs&a obronę ńrteresów ua Oceanie Spokojuj m. 
gdzie Francja obok Inćo-dti.n (X00.<>00 km. k\v„ 17 
miljbnów- ludności), posiada' N. K aledonję,'w yspy 
Loyalry, Cherterficl-d, Tahiti Merkizy, Tomamotm, 
Gambie r. Tubnai Rapa (razem 21.000 kin. kw.), 
bogate w produkty roślinne -i kopalne łub mające 

'w ielką w artość strategiczną. Oprócz tego dzieli' 
z Angiirf kondomiiijtiin na Nerwy cli Hc-brydach. 
Udział jej jest zatem najzupełniej usprawiedli­
wiony.

Stany Zjednoczone zyskują gfowjiłc gw aran­
cje pokojifye, a przeprowadzenie układu nadaje 
im wielką powagę wś*ód narodów

dla

1' ̂  ' 1 V ., — - - —...... ......
Anglia zuaehodzi w układzie okazję 'wygodną 
rozwiązania traktatu z Japonią i ibTż-enia się

do Amery-ki, nic zrażając Ticka.

(O kslą/kaeh dła młodzieży i dzieci),
o —

-z y ż  może być lepszy i trw alszy podarek na 
-, „drzewko", jak ładna, m ądra i dobra książka." 
Spytajcie się. sami sw ych maluśkich, jakie mają 
życzenia do Bozi. Nawet człowiek w  latach po­
deszły, gdy ogląda książki i książeczki przygoto­

wane przez lwowską Księgarnię Naukową, do­
znaje miłych w zruszeu. Przylatują doń i nieza­
tarte wspomnienia najlepszych chwil życia i dziś 
jeszcze z kart dobrej książeczki wyezytu.ic to, 
co tak rzadkie w  życiu: piękne i dobre rzecz.'. 
W ybór nakładów Ksiągarni Naukowej jest bar­
dzo staranny, widać, że spoczyw a na nich facho­
wa ręka naszego Pol. Twa Pedagogicznego.

O każdej rzeczy można powiedzieć, że zain­
teresuje młodocianego pożeracza książek, że 

• przykuje jego uwagę i zostaw i ślad w  podatnym 
umyśle. — Od Boga poczynając, oddać musimy 

. pierwszeństwo Książeczce do modlenia dia mł. 
! szkolnej ks. Tein,pińskiego. Dobra opraw ka i mi- 
1 iy fonraa zaleca ją na prezencik.
« Dla dziatwy, która naw et czytać nic umie, 
tylko ogląda caca obrazki i słucha co tam ma­
musia ślicznego w yczyta, są aż 3 tomy „Czytaj-1

Japonia, która, najgłośniej przeciw 'ifcładowi 
występow ała, również zyskuje więcej niż S a c t .  
Traci przym ierze augiclsirie. które i tak  w razie 
konfliktu z Ameryką nie imałoby znaczenia, a 
wch-oózi na teren międzynarodowy', pewna, że 
dzięki udziałowi Francji nie będzie w umietjszośd. 
Natomiast układ pozostawia woi-ną rękę wpły- 
wóiii japońskim na Dalekim Wschodzie, a dozw a­
lając przez lat dziesięć kierować. Japonii tsnigra- 
cją swą do C-h.n, ff itw a  na razie przyczy nę kon­
fliktu z Ameryką, oddalając od w ybrzeży am ery­
kańskich em igrantów japońskich, a oozwabi wipły- 
\w iii japońskim ug-rittUow ać się w Clńnadi.

Zasada traktatu jest znam  historii już z u- 
kiadu bałtyckiego z 1908, podipisiwi-ego.przez N-ietn- 
cyJ Dtmję. Szwecję i Rosje, a gwaranluj^-cego 
wzajemny stan posiadania na Bałtyku. Układ w a ­
szyngtoński odnosi się tylko tło gwwrancji p >  
sudłości wyspiarskich »ia Pacyfiku, zatem zupcJ- 
nę gwarancie sianu pcsiaóatlia daje tytko Japonii, 
leżącej na w yspach. 'A -szelkie kwestie kontyasen- 
'fabie. więc tałdfce odnosżącc się do Sytberjl. iWsan- 
dżurji itp. nie wchodzą w ramy traktatu. Pozosta­
wione one będą inny m konferencjom międzynaro­
dowym.

GEM. LŁ ROND W R A C \ NA G. ŚLĄSK.
Katowice. ',A\Y). Gen. I.c Rond powraca w 

najbliższych dniach tui G. Śląsk.

„STOSSTRUPPLERZY4* ODPRAWIENI 
Z KWITKIEM.

Katowice. (AW). Z Solury donoszą, jakoby 
szwajcarskie biuro prasow e zawiadomiło redak­
cję „Ternpsa“, że rada am basadorów, która zbie­
rze się 6. I. 1922, zamierza odrzucić prośby nie­
mieckie co do odszkodowań 7Ą' straty' poniesione 
w czasie zaburzeń antenie mi-cckich na G. Śląsku. 
Rada ambasadorów zaznaczy, że wina państwa 
polskiego w sprawie oowstama na G. Śląsku tak 
samo nie jest stwierdzona, jak i wdna państwa] 
niwmeckiego w akcji atitypowstańczej. W obec 
tego prywatne skargi nie będą rozpalryw ane i u- 
wzgR-Jniane.

STAN SZKOLNICTWA NA G. ŚIASKU.
Katowice. (PAT). W edług danych statysty ­

cznych, na obszarze Śląska, przypadającym  Pol­
sce, znajduje się 56CO szkół. M/?00 nauczy cieli, 
193:000 dzieci, w tern 115.000 mówiących ftn poi-! 
s-k-u, a IJ.lKK) po niemiecku. Ponadto o tr/.y -! 
m.i Poćska 5 gimnazjów, wyższe liceum w j 
'Katowicach, liceum w Królewskiej Hucie, T ar­
nowskich Górach, Mysłowicach, oraz 2 semn ,rja 
nauczycielskie.

-O —

cie dweci4', napisała Fr. BruchitaLska. Zbytkowny 
papier, ilustracje zastosowane do wieku, w yw ie­
rają nieprzeparte wrażenie na tych najmniejszych.

Prócz tego polecić można gorąco następują­
ce w ydaw nictw u: H. HoroszLiewiczowa: P a­
miętniki fa!ki“ — nieodżałowanego Bełzy „Dzie­
ci i ptaszki", a przedew-szystkiern „Powrót Ta­
ty'4. Piękne, podarkowe wydanie tego arcydzida  
zdobią rysunki mistrza W interowskiego, godne 
najlepszych dzieł, uplastyczniających poezję. 
%  Rybowskiego „Baśnie ludu polskiego'4 w lii. 
wydaniu okazali- sic już. Nic dziwnego, wszak toj 
najciekawsza \  książeczek, te „strasznie — o-; 
krutnic" zajmujące powias,ki ó Szkiannej jorze, 
czy Ćaklętej królewnie i smoku.

Przejdźm y teraz do starszych, ao tych po­
ważnych istot, kiórc już uczęszczają do „w yż­
szych" klas, w  których nie używ a się gąbki i 
rysika.

Młodzież kocha rzeczy odległe — odległe 
czasem i przestrzenią. Rw ie się do podróży i do 
opowieści historycznych. W  zakresie literatury 
krajoznawczej mamy do zanotowania 2 dziełka, 
ale zato pierwszorzędnej w artości, bo i ściśle fa­
chowo napisano i ubrane w formę powabną, a r 
szczerze polskie. W ypełniają one lukę dotkliwą 
w  naszej ignorancji Polski. Jest to: W. Sza-
layówny „Nasze warownie i grody44. 2 tomy, 
rzecz nadzwyczaj bugalo ilustrowana i W. Ciem- 
niewskiej „Obrazki z pojezierza wlełKowEsko-ku-

Wie'b cte'e literatury francuskiej,

iH n a n in a iz ia s a i
K i n t m a t a i j r s f u  

B e s t r c s k i e j  i r tn j i

Któ rzy chcecie się w esoło  zabawić 
I zapomnieć o smutkach życia.

d s ^ f e j e ł e l

osta tn ą  pow ieść J. Romains’3

sosieses» totku
czyli

O a a d s s  n a i i t i k j

Z a c z n ie  fc«§ u k a z y w a ć  w „ K e r je r z e  
L w e w s h im 11 w  p r z d k ł  d z .e  C z  k c i tc e m  

g r i r . r ia  192!.

P. RAKOWSKI POCIESZA S1F-
Moskwa. (AW). Na wszechukraińskim koit- 

gresie w Clrarkowie oświadczył prezes rządu 
UkraiuyPsowieo-kiej Rakowski.' że Ukraina zwy- 
cRżj-.la batidytyzim, który został w t>'m kraju po­
siany przez powstańców. Zdaniem jego, uczynio­
no w ostatnich 9 mitsiąca-cn w iacej p^sTęipu niż 
poprzednio w  5 iatadi. Mimo to należy się rriicć 
im baczności, by nowe bandy ź Polski i Rumunii 
nie napadły ponownie na Ukrainę sowiecką.

AMERYKA RATUJE ROSJE.
Wiedeń. (PAT.) ..N. Fr. P ressc’’ do?K>si z Vffa-

szyngt-CRiu. że izba rc^yezeetfajrtów przyjęła wirio- 
sfetc isjłoważnfą-jący ••prez-ydeur.t Hardinga do w y ­
dania 20 mi-ljo-nów dolarów na a Keję ratTiifltową 
dla Rosji.

WYNURZENIA NOWEGO PREM.fZRA RU­
MUŃSKIEGO JONESCU.

Bukareszt. (AV\:). Nowy premjer Jonescu o- 
świadczył, że myśl o pokojowej unji personalnej

jawsldego'4 z mapl.ą i 5 ryc. Najlepszy opis l e j ­
kowego piękna naszej krainy ,','1'ysiąca Jezior’' 
Nadgopla.

Znany przyrodnik dr. Limbach dał „Podróż 
do Tryjcstu44, (ilustracje W interowskiego), w któ­
rej rozsiano moc frapujących szczegółów z życia 
zwierząt, też egzotycznych i morskich.

Gawęd historycznych marny moc, i tak: K.
Królinski; „Grur.Vf aldzkie zwycięstwo41, kró­
ciutkie opow iadanie znanego populazyrora W. 
łPblówna: „W tatarskiej niewoli4'. Obrazek z.
XVII. w. o'tżywej akcji, która musi zająć czytel­
nika. R .  Starkę!: „ O p o w  iacanie o królu Janie III. 
Sobieskim44. Zachęca do czytania tej elegancko 
wydanej książeczki barw ny a anegdotyczny wą­
tek powiastek z życia króla-hctmana. J, T?iały- 
iiis Chclodecki, znakomity gawędziarz nasz pi­
sze o w ojnie 1830 -31. W. Studnicka w „Dzie­
ciach polskich'4 kolorami prawdziwym i a nie pe­
symistycznymi maluje to, co szczęśliwe dzieci, 
zrodzone w olne,'znać musza: niafrylog.ie b. zab. 
nw jjsk . Najlepsze — to tomik Bełzy pt. „Wia-' 
rusy'4, ozdoJjionc szeregiem reprodukcji Yenteta, 
Kossaka itd. snuje nić przygód żołnierzy-bdaczy, 
bohatercyw legendy napoleońskiej i hstopadowei. 
Niema wieku, w którym by serce nie biło przy 
czytaniu kart dziełka Bełzy. J. Piórkiewicr: ,^ y -  
eic>rys I. Staszica44 (z 4 ryc.) zaleca się itym, któ­
rzy wiedzą, że nietylko bohaterów o rti*  przed­
stawiać trzeba dorastającemu pokolema.
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między Rumunją a Węgr and jest bezpodstawna i 
należy do kombinacji fantastycżnvch. Unii tej 
sprzeciwiły się Anglja i Francja, stojąc na stano­
wisku. że regulowanie spraw tronu węgierskie­
go może nastąpić li tylko za zgodą ententy

NIEMCY BĘDĄ MUSIAŁY ODBUDOWAĆ 
ZNISZCZONE OBSZARY.

Paryż. (A\V). „Petit Paris“ donosi, że L. Ge- 
6rgs w  czasie konferencji londyńskiej oświad- 
ćzył, że Anglja w  sprawie ostatecznej rewizji 
Dianu reparacyjnego wywrze wpływ W tym kie­
runku, by z  niemieckich zobowiązań reparacyj- 
nych pozostał jedynie Obowiązek odbudowy zni­
szczonych obszarów

STOSUNEK ROSJI DO ZACHODU
w y j a ś n ia  s c ;

Paryd. (PAT). Radio W  sprawie rosyjskie' 
nastąpiło międzv Lloydem G orgem  a Brandem  
częściowe porozumienie

Leafield. (PAT), Radio. Dzienr iki angielskie 
Podają, że zwołanie konferencji europejskiej z tł- 
działem Rosji i Niemiec jest zupełnie pewne.

Fzym. (PAT). Radio. Komisja senatu obra­
dowała wczoraj nad referatem Dęba Turette co 
do podjęcia stosunków politycznych i handlo­
wych z Rosją. Na razie postanowiono wysunąć na 
pierwszy plan kwestje ekonoitijcżrte i zawarcie 
traktatu handlowego z Rosją. Podjęcie oficjalnych 
stosunków politycznych należy żdamen Większo­
ści senatorów uzależnić od stanowiska innyćfl 
Sprzymierzonych, którzy, jak się zdaie, godzą się 
na zwołanie konferencji z udziałem Rosji. Tem 
samem mocarstwa dopuszczą Rosją do Wspólnoty 
luaów europejskich.

W SPRAWIE SPŁATY RAT REPAftAClr JNYCH 
FRANCJA NIE TJSTAPI.

Leafield. (PAT). Radio. Sfery wojskowe 
francuskie liczą się widocznie z niedojściem dó 
porozumienia między Francją i Angiją f z  konie­
cznością w  następstwie tego wywarcia na Niem­
cy presji miMtarnej, ew entualni z v,-zięciem W 
Jtótząd przym usowv pewnymi prowincji ńiemie- 
ćkicii. Znamienne są w  tym Yzgledzię przygoto­
wania wojskowe Frańcii.

Londyn. (PAT.) „Times” podają, ze delegaci 
francuskiej przebytej do Loneynu, będą przedło­
żone .tonkrehw propozycje. Francja będzie oosta- 
wala przy zapte „eniu nrzez N emcy obu rat, w  
przecrwmym razie gotowa jest do z£pto»owa/nia 
środków przymnsr wych. Nadto delegacda fran­
cuska będzie się domagała, aby Niemcom airzed- 
łożono definitywną propozycję w  sprawi-1 usta­
nowienia międzysotfusznu a e j Kwn.sji kortferofenej 
m d Niemca,ri.

IK SU BM I' ‘MiWBMBBB BiWPW W B B W M B B lB a M M W M C T
K sięgr-nla Naukowa daje nan. też i specjal­

ny dział powieści dla dziewczynek, które żazr/y- 
czaj mniej interesują s!ę tern i nadżwyczajncścia- 
mi, o których fantazuią chłopak*. Są to: B.r Bru* 
chnalrka: „Nowe prądy4*. W isława „Polne róże", 
powieść o szlachetnej i rozumnej iondencji społe­
cznej — a tejże autorki „W górsklem miaste­
czku", powieść z  życia dorastających dJewczat, 
znajdzie duzo amatorek, bo w sposób racjonalny 
i zdrowy traktuje kwestie ućżuć młodej dziew­
czyny —- dniga zaś rzecz „Nasze dziewczynki'* 
jest trafnym filmem życia szkolnego

Ostatnie wydawmictwo Księgarni Naukowej 
jest dawno oczekiwanym podi eczriikiem tak dla 
nauczyciela, jak i chłopca-harcerza, turysty, spor­
towca. (Pr. K. Kwieciński: ^Krajoznawstwo z 
szczególnem uwzględnieniem Małopolski". 15 ta­
blic, bardzo starannie odbitych). Dziełku temU 
wnet poświęcimy osobny fejleton.

Z zakresu beletrystyki też dafio ostatnią 
Przedświąteczną nowość, a mianowicie W isławy 
„Gdy zabrzmiał złoty róg"— Pierwszy toz spo­
tykamy powieść dla młodzieży w  której treścią 
jęst bohaterski bój o Lwów. Na kartach książki 
stanęli ci żywi i umarli, którzy w  listopadzie 1918 
dokonali Czynu, o jakim wieki czyhać będą z za­
partym tchem. Kto w :erzy, że nie mu*i umrzeć 
w  życiu to. co żyć ma w  pieśni, niech weźm'e te 
serdeczne karty. S. P.

P i e r w s z y  Z j a z d
j&liuSiśiów polsku ii.

(Ki/respcndeiioja „Kurjcra Lwowskiego").
Warszawa, 18. grudnia 1921.

Dnia 16. i 17. btti. odbył .się. w  Warszawde 
W lokalu stowarzyszenia lekarzy polskich pierw- 

■ S 'iy  ziazd okulistów polskich. Udział był bardzo 
liczny i zgromadził prawie wszystkich okulistów 
z całej Polski. Otwarcia dokonał tir. Kumocki, 
kierownik instytutu onakiifcznego w Warszawie, 
wskazując na cel zjazdu, który mu ożywić tętno 
pracy naukowej W zakresie okulistyki, mającej w  
Polsce świetne tiadycje.

Przewodniczącym zjazdu wybrano prorekto­
ra dra Macheka ze Lwowa, który w omszeniem 
przemówieniu zaznaczył doniosłość pierwszego 
zjazdu pod względem nauKOwym i administracyj­
nym. Nastąpiły m owy powitalne zjaudu: piwema- 
wiał minister Chodźkoy kilku iirzcwodmiczących 
stowarzyszeń lekarskich i reprezentant minister­
stwa spraw wojskowych itd.

Po zakończeniu obfitych w treść obradach 
naukowych, założono na (posiedzeniu administra­
cyjnym „Towarzystwo okulistów polskich" ■ u- 
chwalono statut, również uchwalono cały szereg 
rezolucji o stworzeniu „Towarzystwa Opiek’ nad 
ociemniałymi" i „zakładów wychowawczych dla 
dzieci ciemnych", wreszcie zorganizowano ankie­
tę w  sprawie energicznej walki z iaglicą.

Ze Lwowa oprócz przewodiuczącego obecni 
by ii: pułk. dr. Bałaban, docent dr. R-ets, asystenci 
kliniki dr. Musiał i dr. Drak.

Po wyczerpaniu porządku dziennego prze- 
wodnLzący dr Machek zreasumowawszy owo­
cne prace zjazdu podziękował komitetowi zja­
zdowemu za przygotowawcze prace.

w  dalekich s.tonach, tęsknili. „Prosimy serde­
cznie nie opusznzać nas nędzny eh*' — kończy au­
tor listu. Czyż to nie wymowne.

Dyskusja na wczorajszem posiedzeniu ni< 
hyła przewlekła, ho Wszyscy obecni czuli, że tu 
nie sława, lecz pomoc jest potrzebna, bekrotarz 
sekcji opieki nad uchodźcami ks. aródzieńsk 
p i/cd  tawił -cyfry, któremi obracano na dotycli 
czasowe potrzeby i wykazał, jak wiele jeszcze 

! potrzeba, aby cel choć w  części był osiągnięty. 
Wskazał wreszcie, że wszelkie datki pieniężne 
składać można w  administracjach wszystkie,! 
;pism polskich i w biurze K. B K. przy ul. Zyg- 
mun/towskiej 1. 4. między g. 9 a 1 w  poiudruc. 'lam 
też wnosić można ciasto świąteczne i wszelkie 
inne produkty na wigilię dla Sybiraków.

P. Polaczkćwiia złożyła deidarację irftt&nićTn 
gimnazjum im. Kfól. Jach^gi. że gimiwzjum to 
co rn'esiąca złoży 4C.0C0 mp. na wychowanie 3 
dzieci Sybiraków. Niechaj przykład ten zachęc. 
ogół do naśladowania. P Downarowiczm, a pro- 
ponowału opodatkować mieszkańców Lwowa na 
i/eez  Sybiraków. Przemawiali jeszictze pp. dyt 
Nittman, Żebrowski, Mościcka, Bogdanowiczowr 
Rollę, ks. Grodzieński, dr. Głąbiński, oocztm wy 
brano chvic sekcje: wigilijną i finansową, które 
rozpoczynają bezzwłoczną działalność. Posiedze­
nie sekcji wigilijnej odbędzie się we cziwartek o 
godz. U., a finansowej w piątek o g. 5. pupoł. w  
lokalu K. B. K„ ul. Zygmuntowska 4. Chętni mo­
gą Się zgłaszać w tych sekcjach do pracy*

Pomoc dajcie im r o d a c y !
Braciom naszym z dalekich stepów sybir* 

:lch przybyłym przed tygodniem do LWowa, po­
moc wydatną, natychmiastową musi duć całe spo­
łeczeństwo. Na obcej ziem i fęsknifl oni do wol­
nej Polski ł porzucili swoje sadyby, aby powró- 
eJĆ do Swoich, do wyśnionej, wymarzonej Ojczy­
zny. Ciężko u nas, to prawda, aR dzielić Sie nam 
wypada z  flitm ostaniim kęsem chleba.

Wczoraj wieczorem w  sali ratuszowej odby­
ło się posiedzenie licznego grfma osób, przewa­
żnie pań, dla wysłuchania sprawozdania •% dotych­
czasowej działalności sekcji K. B. K., opiekującej 
się uchodźcami i w  celu podjęcia daisżej energi­
cznej akcji Przewodniczył zgromadzeniu red. 
Michał Kolie, a przewodnicząca tej sekcji p. Alek­
sandrów iez-ówna p-yozerp ijąco pizeclstawiła, jak 
Wiele dobrego zdziałano dotąd dla uchodźców 
z Za Zbrucża i dla ich dzimwy nieszczęśliwej. 
Zrob'emo bareteo wiełe I jes^ze dmżo trzeba bę­
dzie zrobić, ale na pierwszy plan pomocy wybija­
ją Sfe dziś Sybiracy. P o  ciężkich trudach podró­
ży, mrozie 3 głodzie 500 osób, a 99 rodzin przy­
było — jak Wiador.io do Lwowa. W  tonr 246 
dzieci bez dachu nad głową. jKormiet zaopiekował 
się nitszcżęśbwymi Jak mógł i umieścił jak mógł 
— w  barakach, posypały się nawtet poważne dat­
ki, ale to Wszystko jest kroplą w  morzu wobec 
potrzeb Toi to nasi najdrożsi, zginąć im nic mo­
żna, a dziatwie biednej trzeba uiecylko jadło 
i odzież, ato i pokarm duchowy. Rolnicy są po­
śród Sybiraków, ziemie chcą uprawiać swoią, 
polska, więc i w  tym kierunku pomóc mtisi bvć 
Szybka i Wydatfia W .żak to najlepszy element 
pań.itwowo-4wórc7,yy Wiec opieka pod tym wzglę­
dem konieczna. Niechby tymczasem rolnicy przy­
tulili rolników z Sybiru, zanim własny szmat 
ziemi dostaną,

Z listu pisanego przez jednego z Sybiraków 
do K B. K. dow iadujem y się, że z Sybiru wyje­
chali rodacy nasi knieja, a osobno niektórzy w o ­
zami, na których zabrali część swojego mienia. 
W drodze napadli icłi bandyci, 29 mężczyzn w y ­
mordowali. a cały dobytek zrabowali. Rzewne, 
bardzo rzewne sa słowa listu, nakreślone w nim 
także jasno, jak gorąco kochają oni wspólna Oj­
czyznę i jaK no niej pod jarzmem rosyjskiem, hen.

G w iazdkow a w ystaw a  
Związku artystek.

Tegoroczna wystaw a da-ie zmowm świadectwo
umierjetoości i pracowitość5 pań artystek P  Albi- 
Powska wystawała w  tym roku wnętrza bardzo 
kolorowe i powietiitzue. P Brylińska iki&a dob­
rych pejzaży; p. Cybiriska rawinież szkice pejza­
żowe, pełne zalet Krajobrazy ,p. Dolińskiej trzy­
mane w 'tonach zimnych wyróżniają się nastro­
jem i bardzo iirteresującyir. kototyiem; ,p. Hau? 
-arowa wystawała bairidzo ży\vo pjele Irwwty i 
didlbre pejzaże. P. jodkowa róytifeż kwiaty. ‘P. 
Komorowska z Krakowa wyróżnia się r m  
barwnem? airyafortamj, z którycn i.ieJ<tóre Sa 
ozdoba w ystow y. Szkice p. Kratoch (vilov ej-Klucz- 
bowjkiej są bardzo interesujące, p. Lang v ysta- 
wiła szereg bardzo sympat^euiiycli główek i dob­
rze malowane kwiaty. P. Kor 'eniowsita oprócz 
akiv*zaf«rt kilka pejzaży o (kolorycie bardzo orygi­
nalnym i śmiałym. P. Kallay i d. Konopacka do­
strajają się do ogólnego oozćomi, podobuTcż p 
PokiziaKówna P. Podlewsaa wystawiła cpróc; 
baydio dobrjmli 'cnakibrszów. interesuiącą głowę. 
P. Opolska jak zawsze 'wyróżnńa saę ogromnym 
smakiem-. Jet IkwSaty i roda/ajowe obrazili mają 
wybirrtc znle-ty. Pejzaże p. Keutt -sa bardźd mśłe. 
P KosenfcIUowa ma kilka dobrych szkiców, p. 
Szyuitew l.idnv pejzaż, gdzie talent autend sa&ć 
wyraźnie. P. Smalkównej obrazki teyróżmiają sśę 
baryuiotśdią i powietrzem .rzeczy p. Sołowijów- 
nej sa jak zaw sze bdfldiśo poj 'rawrte. Szkice p. 
Wodzfckiej nałożą do najlepszy uh z wystaw^’ 
WybraH ta portrecistka umie w pejzażu oddać 
nastroi i charakter a talent jej kolorystyczny 
śprawia, że obrazki są doskofemi zesoolami ibairw- 
ttydh płatu i cieni. P. Zaleska ira na wystawie 
bafdżJ.; poetyczne główkę i doskonały akt Jej 
szkice portretowe maią diużo gustu i baudzo ory­
ginalny kolors't. Znać w  tem poważną kulturę 
artystyczną. Wacław MOraczewski.

Dzss Gdnowić proiiuiMiałę 
na styczeń 1922 r.

w e L w ow ie miesięcznie . . . . . .  440 M
„ z aostawą do domu . 500 „

•: przesyłką poczt, w raiei Polsce mies. 500 „ 
w innycn państwach miesięcznie . . 650 „
Celem uiegulowania naKładu prodimjr o naj* 

ry ch lejsze  odnow ienie przedpłaty.
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K B - O ^ I K A .
R e r C f t i Ą r  T «4 ti*u JKiclL n r o .

P( t ^ U i  przedfctiwićri o g. 7-30 wie':/;.
V  croflę »Gzervr«ny młytic, Uramat w i  akt. E lw . 

Jędrfti^W kza j "Bu, era,.
W 'iw artek  >Gzerw(ijjy nifyijt.
W p ią le ż  : Ż y d o w i*- , 

f f a ł f  tea tr  n le f tk i  ful. (jrutecfca i  W.
Vf Środę łAhaBfei-.-, f-jituku G. Zae'Óski*i-
W czw artek i p ią ltk  sRor.twór prof. P\ I i«. 

R e p e r t u a r  T e a t r u  f f e u to ć c i .
W te środ ę, czwa.tetc i piątek »H:=i<ip;iii»ki 

operetka w 3 akt i ci: Palia
W soJoto 2-4. grudnia w szy slk ii teatry zam knięte.
W ii ed iels i p*iji«Hkiaftek przedstaw ienia popołudnio­

we i wieczorne.

K rp a rtu w  E dfiateli l e c ^ t k ie i .
G ościnne występy św ia to w e j  s ław y  tan cczu t,

: N. KirsanoWei i A. I o itunato , Ń. Bu w ie j .  M. WiRuhfcltfD 
M keiiipen;., S iarliszl.iew icza : 1) T ajem nica prof. B rykę’ 
parod ia  w 1 części. 2) Wielki d * ij ł  koncertow y. 3) 
Siups iiska contra Paluszkiew icz, if rs a  w  1 akcie z cy­
kli1 p . t  v) „Loży*. P oczątek  o poaz. 8. w.

R e p e r t u a r  f k i t i t i  l l t . a a r t ,  „Ul** ui. * ossolińskich 10.
Proprrm  od 10. grudnia. 1) C zę ść  ko n ce rto w i: Wro­

nowski, Beroński, M iehaow sin , Mirski, Sarat-syńska. 
W ik,niski Zamorska i i. ‘Jj iK rói buduaru „ sketeh. 3) 
>SzD:eg«, farsa  ło śpiewam i i tańcami.

V le  L w so w fS e ,

— Połączenie telefoniczne miedzy Lwowem  
i Warszawą, tudizież między Krakowom i War­
szawą w  dalszym ciągu przerwane.

— P o sied źcie  Komitem Obrony Państwa od 
byfc się wczoraj Wieczorem W gmachu woje­
wództwa. Było to posiedzenie likwidujące do­
tychczasową działalność, z której zdał sprawę 
Wiceprezes komitetu p Jan Wasung. Działalność 
ta w  chwilach bardzo ciężkich miała bardzo do-, 
niosło znaczenie. Pozostały7 fundusz już poprzed­
nio rozdzielono, zasilając ;i odzież akademicką 
1 mil],, Związek haroerstw- polskiego (oddział we 
Lwowie) 1 muj., Dom żołnierza i milj., Mcłop. 
oddział ochotniczy i organizacje pokrewne 
1,933 829, Gospody 1,173.608, na podarki świąte­
czne dla żołnierzy 1,680,718, na cek opieki nad 
powstafteami górnośląskimi 1,104.522 mp. itd. 
Pozodał jeszcze zapas gotówki -w kwocie 536.523 
rnk — Po dyskusij przyjęto do wiadomości spra- 
woedanie z wyrazami podziękowania wszystkim, 
któtzy- się pracą do świetnych rezultatów7 przy­
czynili, w  szczególności p. Waśungowi. poczem 
iwbrano komitet likwidacyjny* do którego w e­
szli pp.; wicepr. dr. Stabl, wieapr. Obirek. Bog- 
dLńowiczowa. Wusung i Dobrzyński. Uchwalono 
podziękowanie za poparci b. delegatowi Gaie- 
ekiemu i gen. Lamezanovd. W końcu uchwalono: 
polecić komisji likwtdaey.nei poczynienie przygo­
towań do stwoTsenia Stowaraysg-enia przyjaciół 
żołnierza polskiego wspólnie z O. 7 P.. do stwo­
rzenia Domu żołnierza (na który komitet dal 1 
m'ljon mp. do dyspozycji komendy miasta! i za­
rezerwowania w  nim miejsca dla związku obroń­
ców Lwowa. W yrażono dalej opipje. ż.e konie- 
cznem jest zatożenie wydziału miedzy slowarzy- 
sżemowego dla kontrob zbiórek ulicznych i pole-7 
conO komitetowi likwidacyjnemu zorganizowanie 
tego wydziału w  pu.ozumtonln z *  ladzami i Ligą 
samoobrony społecznej, która już tę 'zapoczątko­
wała. Polecono komisji likwidacyjnej shworżen.c 
Związku fów . opiekujących się kresami wschod­
nim). Nadwyżkę kasową przeznaczono dc roz­
działu dla O. 2. P., dla Straży- mogił polskich bo­
haterów, Ligi kobiet. Związku Obrońców Lwowa
i na plebiscyt wileński.

— W sprawie wileńskiej. W Kasynie i Kole 
liter.-artyst. >»dbyio się zebranie osób zaproszo­
nych p.zcz organizacji-1 narodową kobiet w e  
Lwowie celem zastanowienia się nad sposobem, 
w  jaki Lwów mą zamanifestować uczucia swe 
względem Wilna i sprawv wileńskiej. Referat 
wygłosił prof Majerski. P. Wysłouch podał nie­
które wskazania d’a pomocy Wilnu jak pomoc 
uprawnionym do głosowania, którzy ze Lwowa 
wyjeżdżają na Wileńśzczyznę, wydanie ódeżfwy, 
urządzan " wykładów i ode sytuw, wreszcie 
zbieranie htne uszów, W końcu wybrano komitet, 
któremu pornczono wszyć Lkle te sprawy.

— Sam i pomoc akademicka. Staraniom aka­
demickiej .Centrali sam opon iocy“. która ogni-

‘ sktije wysiłki wszystkich organizacji po!, mł. 
sżkół w yżw  inająhycfi rta celu pomoc wzajem ­

ną. miało iposo-bność grono przedstawicieli pra­
sy hvovsk  : przypatrzyć się bliżej 20. bm. w szy­
stkim agendom ty cli tak potrzebnych korporacji 
i oglądać owoce k n  w \ tęzuuei p ta c y 7 f

Częściowo przedstawili reprezentanci mło­
dzieży sprawozdanie w treśuw ycii a bogatych w 
m ateriał cyfnM y reiGNmtcli źw ldszćfa odno­
si sic to do saniopoinoctiei akcji wśród stiuf. me­
dycyny i weterynarii, oraz staw . ../beduoczenic-’ 
Częścią też naocznie przyjrzeć mogli się. piowu- 
d<em przez uprzejmy cii gospodarzy — prac? 
Bratniej pouiyie," stud. imiw. i stud. polśft ehniki, 
zobaczyli \vati(nki, w jakich młodzież żyic w  do7 
mach cłi. zwiedzili Bibliotekę sjfetcli prawa, 
oraz lokal „Pomocy kołeżen tkiej”, zorganizowa­
nej przez Amerykanów7.

Spostrzeżeń zebrano moc, uwag nasunęło się 
tysiące. Niepodobna w- szczupłych ramach dzien­
nika zmieścić to wszystko. Niemniej postaram y 
się w cyklu artykułów  zwrócić uwagi społeczeń­
stwu ..starszemu" na warunki i rezultaty pracy 
akademików naszych. Niech .'społeczeństw o wie, 
jak działają ci. co wnet wejdą w naród, jako jego 
mózg i nerwy.

Lecz nietylku ciekawość chcemy zaspokoić 
czytelnika. Obowiązkiem społeczeństwa jesr do­
konać w szystkiego, co potrzebne iest, by w w y ­
sięku i znoiu owym studentowi naszemu nie o- 
padły ręce bezowoeuie. rece strudzone, które 
wczoraj dzierżyły ieS/cze miecz zwycięski.

Potępiając fczw. fiłantropję, a nie chcąc, by 
młodzież kolataia do subwencji rządowych, mo­
żemy zdziałać wiele Zdziałać w poczttciu obo­
wiązku społecznego i drogą wsnćłprttcy. Cflclel' 
byśm y artykułam i swymi clioć w części powięk­
szyć spółdźw lęk starszego i młodszego poko­
lenia.

— Posiedzenie rudy miejskiej odbędzie się
v. e czwartek 22. bm. Na porządku dziennym mię­
dzy imiemi: sprawa n prowadzenia podarku od
lokali i opla: za czytuiuści urzędowe; przyznanie 
stypendium z fundacji b. Tow. Opieki narodowej 
i W ojciechowskich, pi zedłużenie konkursu na 
ldaii rozbitdiw y m. Lwow a; spruwOżdauk ra- 
chunkowc achnin. teatru tniej. za r. 192 '1.

- O więcej światła na lilley Ossolińskich
prosźą ci z młeszkafr'óiv I \v,nv;i. którym  droga 
w ypada niestety, wieczorami przez tę ustiofi, 
pełną wybojów, w ykrotów  i wądołów, a którzy, 
rriimo Wytężonej uwagi i pilności nie potrafi,; ich 
vobie, id.ic tam tędy za dnia, zapamiętać. W olno 
ezdśu rozfopó ,.. mteii^-wniejszych na tej ułicy, 
niż gdziekolwiek indziej wobec nagłych a niespo­
dziewanych kałuż.7 grożących doraźnem zatonię­
ciem - to goethowskie życzenie zasługiwałoby 
ze strony magistratu na peWną uwagę.

— Z iżby sądowej. W czoraj zasiadła J ą  ła­
wie oskarżonych przed trybunałem przysięgłych 
,.<atar55.vna Hawryszkow a, sklepiczarka, Ukrain­
ka, oskarżona o zbrodnię zakłócenia spokoiności 
publicznej i o w ystępek przez wybrzydzanie urżę- 
uu walk. z lichwą. Zarzucał iei ak t oskarżenia, 
że w sklepię i w prywamdfn miesżlcaniu w  spo­
sób oM ynarny i piKlbui zający w yrażała się o 
w ładzach polskich, o żołnierzach itd.. oraz w y- 
myśiftła urzędowi walki z lichwą. Stwderdzili to 
św iąjkaw ic w .śled/te ie, a z przebiegu rozpraw y 
łiw a  prizysięgjyich nabrała j&kiegó przekonania, 
■e co dp zbrodni zaprzeczyła pytanie 11 glosa mi, 
co do występku S głosami i Huw ryszkowa po o- 
gfoszeniu jęj wy roku hwaffiia.iiltófcgd uklękła przed 
tri>uiKiłeinf. wzniosła ręce dc góry j Wołidą; ,.ja 
niewinną, oni punc tak oczernili11, poczerń wstała 
i dp donm, oto, zona rozmaitymi ..ttieccitn- 
sami ‘, k tórzy ią pocieszali.

(ń.) Pożar w śtotarńi, v  v arstacie sto- 
Lmkiin zerzora. vrźy  a). 'Pkackiej i. 23. zapaliły 
się * io ra, a następiuie część wyrobimiegp -niate- 
rrau . Póża-r ugaszmio vvkr*ófce 8.;ikoaa pow stąia 
wynosi 15.000 iuk.

— (fl.) Ncftad bandycki na ulicy. Nu idtw-go 
■w nocy nr. dwpTzec główny, Józefą (Jrfflj, r - 
chocLic^' z Rósji, ti;tpad!i rat; miii bandyci. W spół- 
WyzriilWCa On ą, lc>waj'zy';,zący .nm w podróży, 
um lnąl dy.skruhiie pod lata ni łę na ul. Ojot-cckiej, 
bandyP ż8§ potslukli głowę Orifla, mw>m prze­
dziurawili ramię, zrabowali 350.ooo mk., zaróoió- 
nycdt w e Lwowie i zbiegli. Lefcaifr Pog. rafanJ; 
żńlćpil rtiny zgłaszuiąco.i Sie of,a ry  bandyckrah 
eksćcsćw

— - (u.) Lsiłowane samobójstwo. Kelner w ka­
wiarni „RoyaU, Pfóy ul. Hc.mańskLj 1. 24. W. R 
w zutiTtarzc samebo.iczym pr.zcb‘1 sobie ramiona, 
szyję i Wypił w dodatku nieco jodyny. Zaopatrzo­
ny przez dra Grafa z Pog. lanm s odwieziony zo­
stał do szpitala, jS ta tysty ’ a wykazuje, że zawód 
kelnerski mo dostarcza prawdę samobóiców.)

- (n.) Napad rabunkówj w mieszkaniu, I rzc- 
ci .s»junvcT napadu na ZawadidLego. przy ul. Kur­
kowej 1. 10. vlo.izy Vi;rscl,er. aresztow apy został 
w PPzeinyśiftt i sprowadź omy do Lwowa. Po- 
sluoie młociccian.vch bandytów, z wyjątkiem o- 
statftkj, .Vksćliera. każą raczej w ystukiw ać j»ier- 
wiasidk rwuamtyczny w  dokmutnym napadzie, taż 
Sadzić ich iakc: prcd.ysej-now anycli złoczyńców. 
Silnym tyjx-tn. iascynującą wzrokiem i krótkimi 
fó ić lim  postać Mascliora, posiada już zakroi na 
hch-«zta band\rdt;cgo.

- tu.) Wiljoaowe Mbimaurd. Szeroko rozgalę- 
zkma szajka w łam yw aczy dokonała w czoraj w  
mocy włamania do sklepu Dawida Reissa, przy u!. 
Krakowskiej 1. 15. Spfaw ey dostali się 'jd pbdiwó- 
r&t oknem partermwcni, wy,bili dziurę \v ścianie 
i wypiieśli paie worków różnych rfiuterji w arto­
ści 7 nil]jonów mk. W szy7bkieTr tempie h-icrowane 
śledz^.wo natychJiiaasr )raw k w ykryło  spraw ­
ców włamania. Aresztowasió więc przewódce 
jyłanraj.ła W ładysław a 1-raw.ima, spółnłka Jt-tóia- 
ła Maliszewskiego, dozorców ifej kamionLy Annę 
i Jana Sfctorko, córkę ich Pentgad, kochankę szew ­
cu z Kleimrob a ł :ranc. Kulika, Kulik zgłoś!ł się 
sam na polic.fi i /o sta ł a resz touany . Poszukiw a­
nia w luferzkaniu 'I radznllra, przy ul. Ruskiej 1 6.. 
dmy w wynika aresztowanie śpiących ,v mieszka­
niu Kazi-m. Jurkiewicza i Joela Nesslcra. W szyst­
kie prawie rzec /j sbradzione ze sklepu, odeorano 
■ąłami-waczom. Dalsze śledzia1.7o w toku.

(łlJ Aresztowanie złodzieji sklepowych. 
Aceszmwano wozutraj małą paczkę ziotizieji okra­
dających sklepy. Luźnie związana spółka- Broni­
sław Bur&oń i lady iga ?okolov ska skradli w 
sklepie sukicnny.łti Sałmnoria Lwovt*a, przy SI. 
Kazimierzowskiej 1. 5.. 11 rti. sukna wartości
!20.00(1 mi... żaś w kilka godzin późnioi. rzeko 
ino zakupy czyniąc, unieśli ze skhpu Lrawieckit- 
go Chaima Charasza. przy7 ul. Janowskiej !. 4., 
41) u;„ cci tu wartość! 40.'.'00 mk. . 7.

Kiczalcżnie od zeznań tej pan-y sprowiaitea- 
no do ko.miśat ,ahi V blizkich krewnychć fedWiti 
i ktwi;,, lYllflfHw zk  Ignacy SokoRnAsik.. rHWż r ;i- 
ptzcdiUio aresżtoc-airci Jadwifgi S. i Michalina Glfcł- 
watłowskaj siostra Ja<Kvigi S. Parka tu w .podab 
n,v sposób trudniła się ..kudnem" ]>o skKąwch. A- 
rtsz-.ow-ani ws!z> scy.

(n.) Różtte kradzieże. Przy wsią daniu de 
pociągu Grodzkiego, tia dworcu giówliym, skra­
dziono Mikołajowi McHtuiuiw’ 4ł)J.KH) mk. i 2s> 
doi. am.

Ze sk lep i Semka W ałerste tia przy ul. Rzeźui- 
ekiei 1. 17. skradziono tow ary  wartości 10’).b00 mk.

— - Cu.) AtesztóWaitla. Za hatfde! wah.ltann 
Obccnri aresztówano Dunajora Schnciora.

Za przyglądanie sie ruchowi tramwajowemu 
koło kawiarni wiedeńskied. aresztowano zJcwteieja 
Józefa Sygala.

2 k » b k - a n i a ,
i w i d o w i s k a -

— Polskie Iow . nolirechbiezńe M e śoidę i i .  
bm. o g. 6.15 wiecz. odbedteie »ię tygodniowe ze­
branie. na którem prof. dr. Jan l  opusżńńśki Wy­
głosi odczyt pt.: ,.Ntnve kierunki w budmyitłctwie 
drewnianem".

— Nleftćs&płeeżoństWo Stważji lotmcZei. Dnia
22. bm. 0 g. 6 wiećz. w sałi Ogtóska cńtoer-kte^'1' 
ul. F redry 1.. odbędzie się odczyl z phi^żty-ćżańF 
ŚN. itdnęitii utajora pikną STfesrułeuam.'?* Jasińskiego 
pt. ..Nifcbeżpteczetistw^) ftftijjfi lott tłtźfej” .

— PosUtozetile to w arzy s tw a  histotyc**Bgó 
Odbędzie się we śrotR 21. bfti. 0 g. 6. poprl. w  
sal! seirimarjUm lustofycZfitgo przy u!, św . Mlik.)- 
łaja uniwersytet, ł. p. Odczyt Jra WtTTaskn- 
AVicza; „Generał fletfryk^ Dembm^ti, brgdnteater 
armji egipskiej i'. ltó3- 18,34“ . - Goście miłe wi­
dziani.

Z Polskiego i o w.- Ekonomie inego, W smidą
21 bul. o 6 wiesz, 'wfbe h k  się w sali Izby nandió- 
wej i przemysłowej wykł^ud p. wiceprezydcista dra 
Sdileicheira „O pmbłcmie handki z Rosj i i Ukrai- 
tiąL Wstęp woiiry dla członków Tawaj-zystwa i 
Wprowa dzonych gości.

—— OO--,—
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D i * .  J c *k 'e f  D i ^ k i e )
'  z n o w u  u b y ł  je d e n  ■}. p raco w n ik ó w  sp o łe c z n y c h ,  d fu g o lc -  
' u i  l e k a r z  z a k ł a d u  z d r o jo w e g o  w R y m a n o w ie ,  Isfry w ł a ­
śc ic ie l  le c z n ic y  s z w e d z k ie  m e lo d y  g i m n a s ty k i  i o r tn p e d j i  

w<ii-i ,wowie — z m a - ł  n r x e iv w s / .y  74 ta ; .  7561

Z a g ł a d  c i e m n y c h  '<Zo1ji 3 i )  sprzedaje w ty­
godniu przedświntec aym ' qże drzewka na o»le z ;kładu 
p • po^rzedr.iem zamówi n u kartką. 7 i U*

N A  SW SĘi A t Poleca z n a n a  z a szc zy tn ie  f i rm a  
Edm und RIEJL w e Lwowie, ul. K a to w sk ie g o  l. 3. 
w n a jw ię k sz y m  w y b o r  e p > c e n a c h  u m ia r k o w a n y c h  
h e rb a tę ,  kaw ę,  kakao ,  w in a , w ódki i lik iery .

W i n a ,  sp rz e d a  e p RiEDL w cen ie  od  1 .0 0 0  
M p. za flaszkę. , 7 4 0 2

K O M U N I K A T Y .

Wymiar nowych emarytur.
Izka S k a rb o w a  w e  L w o w ie  k o m u n ik u je :
O dnośn ie  do  k o m u n  k a m  Biura  P ra so w eg o  Mii i- 

s t e r s tw a  S ka ibu ,  o g lo sz .  n e g a  w Mon; o rze  Fo isk im  z 
3. grucln a  b. r .  Nr. 276. w s n a w ie  w n o s z e n ia  p o d a ń
0  w y m ia r  z ao p a tr z e ń  na  p o d s t a w i e  nowej us taw y  e m c -  

-ry ta lnej  wyjaśnia  Izba  s k a r b o n a :
Eył i ry tow an i  funlrc on^rju  ze  p a ń s tw o w i  . raz  w d  - 

wy i s ie  o iy  p nie.; m a a. w n  ;s ć o d p o w ie d n io  u d o k u ­
m e n to w a n e  p o d a n ia  o  u.>wy w y m iar  z a o p a t r z e ń  do  tych 
w ła d z  Ił in s tan c  i d a n e g o  r e s o r  u służ .  ow ego ,  w któ- 
ly c n  c ki egu  zn a jd o w a ło  s ię  o s t  tn j  miej ce  s łu żb o w e  
o d n o ś n e g j  f tm kc jonar jusza  wzgł .  em ery ta .

I tak :
Em eryci  sk a rb o w i  o raz  w d o w y  i s i e ro ly  po funkc jo ­

n a r iu s z a c h  i e m e ry ta c h  s k a r b o w y .h  bo  Izb sk  rb o w y c h  
v. e  L w o w ie  L.h K r a k o w ie ;

em ery c i  s  idowi c ra z  w d o w y  i s ie ro ty  po  ; u n k c ó -  
n a r ju szach  s ą d o w y c h  do  P r e z y d  iom S ą d u  A pela  y jn eg o  
w e  L w o w ie  iuo K r . k o w i e ;

em ery c i  re so r tu  p o l i ty c zn e g o  o raz  w d o w y  i s ie ro ty  
10  ty rh  funkc jo n a r iu szach  d o  o d n o śn y c h  W o je w ó d z tw  
w z g .ę  nie do  D> rekcj  P o l  cji w ą  L w o w ie  lub  Krak rwie  ;

em eryci  w; lęg n ie  w d o w y  i s e ro ty  z  r e so r tu  s łu ż ­
by z d ro w ia  do  o d n o śn y c h  O k ręg ó w  U rz ęd ó w  Z d r o w i a ;

em eryci  w z  lęd u ie  wdowia i s ie ro ty  z r c s o . . u  t e ­
ch n icznego  do  O k rę g o w y c h  Dyrekcyi  R o o ó t  Pu b l iczn y ch  ;

ein ryci p o cz io .v i  o raz  \v8mvy i s  e ro iy  p o  funkcjo 
narjuszacl i  p o c z to w y c h  do  O k rę g o w y c h  Dyrekcy j  Pocz t
1 ' l e l e g ra fó w  w c  Lv.owie i K rak ó w  e ;

em eryci  byłej  R ad y  S z c o ln e j  K ra jow ej  o ra z  w d o ­
wy i s ie  e ty  p o  nicti do  Kurator,urn  O k rę  u s z k o ln e g o  
w c  L w o w i e ;

e i n c y c i  daw n e j  P ro k u ra to r i i  P a ń s t w a  ora-. w d b « y
i - s i e  o t y  po  nicn do P ro k u ra  ury przy  sąc  zie a p e la c y j ­
ny i„ w e  L w ow ie  lu > Kr k iwie ;

emeryci ż a u d a  merjt wzsrlędn e wdowy i siero ty  
p o  n ic i do K om endy  Policji P a ń  tw ow ej na M a ło p o ls k ę  
w e Lwow ie ;

em eryci  d a w n e j  P r o k u r . t o  ji S k a rb u  o ra z  w d o w y  
i s ie ro ty  p o  nich do  O d d z ia łu  P r o . u r a t o r j i  G e n e ra ln e j  
R zeczy  p o s p a ł  te; Po lsk ie j  w< L w o w ie  w z g lęd n ie  K ra k o w ie  

e m e iy to w a n i  p r o f e s o r o w ie  i fu n k c jo n a r ju sze  Szkól 
w y ż s  i ch \ U n i w e r s / t e  , P o l i ie c h n ik a ,  A k a d e m ia  W e te -  
rynar j i )  oraz  w d o w y  i s i e ro ty  po  n ich do  R e k to r . tu  
o d n o ś n e g o  k a k a d u  n a u k o w e g o ;

en eryci  b. Dyrekcji  dc men i la só w  w zg lęd n ie  
pdow y i s ie ro ty  d > O k rę g o w e g o  Z a r z ą d u  ia s u w  p m - 

s w o w y ch  w e  L w o w ie ;
Z a r a z e m  z w raca  s ię  u w a g ę  int t r e s o w a n y c h ,  a b y  

w e  w ła sn y m  in te res ie  p  z e s t rz eg a l i  w ska- :ó .vck  p o d a ­
nych  w yżej  g d y ż  mylr.e w n o s z e n ie  p o u a ń  sp o w o d u je  
z w ło k ę  w ich z a ła tw ie n iu .

KOMUNIKAT
Na p o d s t a w i e  a r t .  14.  u s t .  3 .  R o z p o rz ą d z e n ia  

M in i s t r a  s k a r b u  z d n ia  3 1 .  g r u d n i a  1 9 2 0  r. Dz. Ust.  
Nr. 18 .  z 1 9 2 1  poz.  1 0 4 .  M in i s t e r s tw o  S k a r b u  ze ­
z w a la  P o cz to w ej  K asie  O szczę d n o śc i -

1 )  N a d o k o n y w a n ie  w y p ła t  z t a c h u n k ó w  o s ó b  
i firm  p o s i a d a j ą c y c h  m ie jsc e  z a m ie sz k a n ia  w z g lęd n ie  
s ie d z ib ę  p o z a  g r a n ic a m i  P a ń s t w a  P o lsk iego ,  b ez  o g r a ­
n iczeń ,  b ez  w zg lęd u  n a  to  czy  w y p ła ta  o d b y w a  się  
w g o tó w c e ,  czy d r o g ą  p rz e le w u  na  r a c h u n e k  k ra jo w y  
lu b  te ż  i n n y  z a g r a n ic z n y  r a c h u n e k  w P o c z to w e j  K a ­
sie  O szczęd n o śc i .

2) N a  d o k o n y w a n i e  w p ła t  na  r a c h u n k i  z a g r a ­
n ic z n e  d r o g ą  p r z e le w u  z in n e g o  r a c h u n k u  z a g r a n ic z ­
n e g o  w P o cz to w ej  K a s i e  O s z c z ę d n o śc i  bez  o g ra n ic ze ń .

3 i  Na d o k o n y w a n ie  w p ła t  na  r a c h u n k i  z a g r a ­
n icz n e  . g o tó w k ą  i w o g ń le  p rzez  w p ła tę  ze s t r o n y  
o s o b y  z a m iesz k a łe j  w k ra ju  lu b  f i rm y  k ra jo w ej  w zg lę ­
d n ie  p rzez  p iz e le w  z r a c h u n k u  k ra jo w e g o  d o  w y s o ­
kośc i  na jw yże j  m a re k  1 0 . 0 0 0  j e d n o r a z o w o .

'o z w o le r  n a  w p ła ty  s u m  w y ż sz y ch  u d z ie la ć  b ę ­
dą d e leg ac i  M in i s t e r s tw a  S k a rb u  d la  s p r a w  d e w iz o ­
w y c h  w  W arsz a w ie ,  Lodzi,  S o s n o w c u ,  P o z n a n iu ,  B yd­
g o sz c z y  Lwowie , K rak o w ie  i B ie lsku  (Ś lą sk  C ieszyńsk i) .
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Nadesłane.

D o  w i a d o m o ś ć  
powszechne
ŚWIĄTECZNĄ SPRZEDAŻ RYB (SZCZU­

PAKI. KARPIE, LINY) PO CENIE MAKSYMAL­

NEJ ODBYWAĆ SIE REDZIE W HANDLU KO­

LONIALNYM DELIKATESÓW I WIN ANTONIE­

GO MOORA I JERZEGO STACHOWICZA POD

FI RM A „ZAKOPANE' (LWÓW, AKADEMICKA

L. 24.) -  W ŚRODĘ 21-GO, CZWARTEK 22-GO

I P IĄ T E K  2 3 -G C  B M .

F iR M A N C l P O L E C A J Ą  RÓWNIEŻ SWÓJ 
HANDEL FIL.1Al.NY PRZY UL. LEONA SAPIE­
HY L 25.. W KTÓRYM TAK SAMO. JA K  W 
CENTRALI SPRZEDAJE SIE WSZELKIE ŚWIĄ­
TECZNE TOYYAHY, MIEDZY INNEMU RODZYN­
KI SLLTANSKIE. FIGI WANILj E. CZEKOLA­
DĘ. KAKAO. MAK. PRAWDZIWY PSZCZEI NY 
Alf ÓD PATOKA OM WE WŁOSKA. KAWĘ
HERBATĘ, CUKIER, ŚWIEŻE M A S Ł O  DESERO­
WE. FRANCUSKA MUSZTARDĘ, ORAZ WSZEL­
KIEGO RODZAJU NAJPRZEDNIEJSZE WĘDLI­
NY JAKO 1EŻ NAJSZLACHETNIEJSZE WINA. 
WODKE KONIAKI. LIKIERY, FLASZKOWE PI­
WO. PORTER LWOWSKI 1 ŻYWIECKI.

Nadesłane

P o ls k i  B a n k
ogła « n ,  ŁUi\

Ż 3  o t w . o r z : y »  F i i ś ę  w  I e y s J l c t s i  * FT: s p o -  
z y t u  u> Ż y w c u ,  M 4 r e  r o z p o c z ę ł y
c z y n n o ś c i  k e n k o w e  f, g r a d e i j  59 ł I.

WAZ
d la  K o n s is iu ó w ,  K ó b k  ro in  c z y c h  i t. p.

N iżej cen fabrycznych  sp rzed a je  s ię  
h u rto w n ie  i d e ta lic z n ie  w HANDLU

J ,  i i ® a u a k a ? L ń J l i i l K i i L
jkm tiilE  MflLCrKOROW,

p rz y w io z ła  *  W LEB&IA

MARIA OPOLSKA 'TS&ft*
L - r .6 *  - H /aŁ E C K IE E O  9 .  r . p .  7:,.7

Z SALI KONCERTOWEJ
K oncert T ow . śp ie w a ck ieg o  „Bard".
Z esp o ły  ś p ie w a c z e  lw o w sk ie ,  c ieszy ły  s>ę p rzed  

w o jn ą  sławni b o d a j  czy nic n a j .; i ęk s zą  w całej Poisce. 
Były o n :  w ó w c z a s  L/.i.ie r e p re z e n to w a n e ,  a pod  
w z g lę d e m  d o b o r u  ś w ie tn y c h  g iosó jy  i a r ty s ty c z n e g o  
p o z io m u ,  s z la c h e tn ie  w z a je m  k o n k u r o w a ły .  W o jn a  
dz ik a  i n ie u b ła g a n a  p o czyn i ła  w n  cli z e s p o ła c h  p rz e ­
r aża jące  s p u s to s z e n ia ,  nis-.c/ .ąc n iek tó re  w z u p e łn o śc i  
i ,  dfekum pietu jąe  p o z o s ta łe .

Dziś g d y  ki aj eaiv a m ia s to  n asz e  iw szczdigól- 
n ośc i  p o w ra c a  po w o l i  do  ró w n o w a g i  , p o c zy n a  się 
r u c h  m edzy śp i e w a k a m i  ożyw  a ć a  u m i ło w a n ie  p i e j ą  
ro d z im e j  i żądza  w y ś p ie w a n ia  się, każe  s k u p ia ć  s i t  
z p o w r o t e m  p o d  d a w m n i i  s z t a n d a r a m i .  P ie rw sze  
„ E c h o  lw o w sk ie *  o t r z ą s ło  sie  z m a r tw o ty  i ro z p o ­
częło prace ,  n a s t ę p n i e  c h ó ry  m ie sz a n e  „ L u tn i "  i „ To­
w a r z y s tw a  M u z y c z n e g o -1 d a ł y LY n a k  /y c ia .

O n e g d a j  o d e z w a ł  s ię  p ie ś n ią  „ B a r d -1. P ie rw szy  
ten  p o w o je n n y  k o n c e r t  zd o ła ł  s k u p ić  w dnirayn e 
„ B a r d a "  o k o ło  4 0  śp ie w a k ó w .

P ra c u ją c  s a m  od  s z e re g u  lat  w „ L u tn i"  w iem  
ile z a p a łu  i en  rg i i  t r z e b a  w łożyć  aby ro z b i ty  z e s p ó ł  
p o n o w n ie  z lepić,  o ś p ie w a ć  i z lu źn y c h  częs to  o s a- 
b y c h  w a lo r a c h  g ł o s o w y c h  j e d n o s te k  s tw o rz y ć  j a k ą  
t a k ą  ca łość .

D la teg o  też  do  p i e r w s z e g o  w y s tę p u  „ D ard a "  
ni" prz .ywiązuję  tej  m ia ry  a r ty s ty c z n e j  i nie s t a w . u n  
tak ic h  w y m a g a ń ,  jak ie b y m  p o s ta w i ł  z espo łow i 
przez. r ł u ż s z y  o k re s  c z a su  p ra c u ją c e m u .

U ta le n to w a n y  i z a m i ło w a n y  w p ieśn i  c h ó ra ln e j  
d y r y g e n t  p. H e n ry k  Z bijew ski ,  w y d o b y ł  z. „ B a r d a "  
m a k s im u m  te g o ,  co on  w  dzis iejszymi sk ładz ie  d ać  
może. • A sk ła d  te n  j e s t  p rz e d e w sz y .- tk ie tn . dźwwlttfw o 
d o ś ć  s łabv ,  n ie m n ie j  p o d  cczględem  czys tośc i  w i n t o ­
n o w a n i u  i p re c y z y jn o śc i  w w y k o n a n iu  c zę s to  z a w o ­
dzi.  N a js łab ie j  b r z m !ą ten o ry ,  k tó re  frazy  n a leżyc ie  
n ie w y t rz y m u ją ,  na  eze .n  c ie rp i  ca ła  h a r m o n ia ,  
ró w n ie ż  i w b a sa c h ,  k tó re  są  p o d s t a w ą  d u r n i  b rak  
n a le ży te j  tęży zn y .

K o n c e r t  cały p o św ię c o n o  u lu b io n e m u  p i e ś n i a ­
rzow i S t a n i s ła w o w i  N ie w in d o m s k  e m u ,  do  na jlepie j  
w y k o n a n y c h  u t w o r ó w  z a l iczam  „ s  o s t r z a n e  d o le "  
i „ t le j  s i e w a c z e " .

W  k o n c e rc ie  p rzy ję ła  w s p ó łu d z ia ł  id ea ln a  w p r o s t  
w y k o n a w c z y n i  p ie śn i ,  a r t y s tk a  o p e r o w a  p. S t a n i s ła w a  
A r g a s m s k a .  Czy b ę d z ie  to p i e ś r  n a s t r o jo w a  czy fry- 
w o ln a  p i o s e n k a  lu d o w a ,  z n a jd ą  o n e  w in te rp re ta c j i  
p A tg a s iń s k ie j  m i s t r z y n ie  j a k i c h  j e s t  n iew ie ie  w ś ró d  
n a s z y c h  śp ie w a cz ek .  N a g r a d z a n o  ją  t e ż  rzęs is ty m i  
o k la s k a m i  i k w ia ta m i .

A r ty s ty c z n y  a k o m p a n i a m e n t  s p o c z y w a ł  w ręku 
pro f. T a d e u s z a  M a je rsk ie g o .

P T o n k o w i e  „ B a r d a "  pp. Fe l iks  Z ie m h : -Ui i J ó ­
zef  K in ia rz  ł a d n ie  w y k o n a l i  p o w ie rz o n e  so b ie  u s tę p y  
solowe. Stanisław Lipanowicz.

KRONIKA EKONOM ICZNA.
- f  Newe przepisy kolejowe i taryfowe. Z  in.

1. styaziria 1922 wchodzą w życie nowe przepisy 
przewozowe i taryfowe na przewóz osób i fea- 

; gażtt. Usunięto istniejące dotąd postanowienie, 
uedie którego podróżny miał możność ótfbyć ja­
zdę bez biletu za zgłoszeniem swej podróży kon­
duktorowi lula zawiadowcy stacji. Podróżni będę 
odtąd zaopatryw ać się w bilety jazdy przy ka­
sach osobowych pod grozą opłaty w' pociągli p c  
czwórncj należytości, najmniej zaś 400 marek. 
Pttsażer jadąjcy drogą krótszą niż w skazaną jest 
na bilecie, nie ma praw a do zwrotu różnicy w 
opłacie. Za przew óz w wagonaclt osobowych 
ptaków; pokojowych lub małych zwierzątek 
(prócz., psów■) na reku lub w klatkach nic pobiera 
się żadnej'oplaty. W razie ujawnienia w wagonie 
osobowym bagażu ręcznego w ilości większej, 
niż da sie umieścić nad i pod siedzeniem podró­
żnego/ można bagaż ten z wagonu usunąć.

Na jeden bilet nadać można do przewozu ja­
ko bagaż nic więcej, jak trzy sztuki. W  razie w y ­
kryciu bagażu •/. przedmiotami nie odpowiadają- 
cemi odnośnym przepisom, przewidziana jest do- 
płata, wynosząca najmniej 120 marek. Na bagażu 
umieścić należy nazwisko i adres właściciela ba­
gażu oraz nazwec stacji przeznaczenia. W  -posta­
nowieniach określa iących wysokość odszkodo­
wania za opóźnioną dostawcę bagażu zostały 
stawki podwyższone. O płaty za przewmz osób, 
bagażu, przesyłek nadzwyczajnych, czasopism 
ifd. zestawione są w tablicach, obeimniącydi ce­
ny obecnie obowiązujące, ponadto dodaną zosta­
ła nowa tai/lica opłat za miejsca numerowane 
(plackariy). W  dziale ulg taryfowych w prow a­
dzono nieznaczne zmiany, przyczcm ustalono ul­
gi dla szkolnych kolonji letnich.

 oo-----

Kursa giąfdy lwowskiej.
L.wów. 20. grudni i  L921. 

W a rto ść  nom in a ln a  
Os P m a  d v w id e r .d i  

Akcje b a n k o w e  za  sz tu k ę  ( łączn ic  z k u p o n e m  Me. ąc-  m 
P ła c ą :  żąd. t raosak .

Bank akcyiny z w iąz k o w y  Mkp. M k r .  Mkp.
IV. i V. em ijji 2S0—łi- 8 1) 5 6 1 — — —

Bank Dyskon. we Lwowie 2H0—U 050. — — •—
Bank hand!. w Poznaniu  tOO0—20:) 36CHŻ —• — 
ti. nk hip. akc. 2 8 0 -3 0  — b75-— 925 —■■-
Bank hipoteczny zenie!. 280 -.28 -— 42>P— — • -
Bank Małujiolski 280—35-— 700-— 0 -  —
Bank pow szeeny kredyt. IW —-7 — 400-- — ■ —
Bank p izcm yslow y 280 — i»ó-— 580'— 570 —
Bank Ziemski kredyt z l< 280—35“ — 600-— ------- — —

Akcje T c w .  Iir.ndl. i o rz en i . :  B ro w a ry  lw o w s k ie
17500- , T ow . C h o d o ró w  2750—2900, KarpaJ t 1451 
1550 Ć m ielów  3t>50—0 —0, „ P o r t la n d  S z c za k o w a "  —
   „G ai ic ia*  150 000 ------ , Gsfot. i  .1850—0 - 0 ,  Gór-
ka 7200 — 0O), „O ik o s1' 8900— irOOO „ P a r o w o z y '  1250 
— „P a tria"  4 /0 0 -0 0 0 0  „ P w e t “ f,75—975 „ P o ­
cisk" 875--OUO, P o lsk i  G lo b  1725 1775, P o lsk a  Nafta
177)0 o^U) Poiskie To,v. tiaiidlow c 700-----  R aksz wa
5300—000, Z akłady e lek tr. „S iersza" 1900 — Gal. 
Zakł. gón i. S iersza 9‘JOO—000 „T epege" G500 OCOO, 
Zieleniewski 5700—000, Żegluga ool ka 450—000.



RL&JER L W fłW W i i  4łm i 22. grudni* m  f tr , M .

W aJm y: Ruble /'»rskie po 100 rb. iOO—  f,Q r  - 
ruble carskie po 500 rb. 180- — 2 4 0 ' - runie cars ie 
drobne — , ru j le  dtimskU (po .OO-i) 30—  50 
M ible Jum skie  <po '450j 20 — 10-~ ,  Kubie dutnsk e klc-
Irenki (po JO . 40) -  —  , iCarb jw ań c t u -,o 1 oo*). Sj—
G rzy w r"  (po 5<)u i w yżsj) (>•— :W‘—, 1O0 uanlców B-a li­
bijskich 2 3 ir— 'Mo-'— 00), franków  szw ajcarskich 53u--~ 

’5ÓJ— , 1 steriing  12600--- • l i  00, 1 do lar am .-ykaii»ki 
, '̂JOO*— 3100*—, 1 doi .r  kanadyjski 25n )'— 2Wif-—, M ar­
ki niem ieckie ,po 1000 50-50 ,5  0, Marki niem ieckie po 
100 15*00' 16 50 Marki nicm iekie drobne 14-50 15-. 0, Lei 
-urr.unskre (po 100) Ż1uu 2500, 1. i rum uńskie drobne
18 '— 2 0 '-- l i ry  w łoskie 120--- i 00  , C zeskie korony
(po 500—,000) 37-00 3Si-i!0 Korony austr. nieni. stem pi. 
0-45 )-55. Franio belgijskie -----■ — .

D ew izy: W yplata na Londyn i i  600—1.410., aa Pa­
rys 24 J 250 Z u r/cb  5DOOO 6-JO-Ou, P raga  37-50 39*50 
na  W iedeń 0-45 ; 0 55, aa B erlin  ł(i-&0 'i7'50, na Nowy 
Jork 2950 3050, M ediolan 112o0--11550—, Bul.areszr 
OuO 000

KRAK. CEDUŁA GIEŁDOWA.
Kraków 20. grudnia.

Akcje.
Polski Bank Przem ysłow y 1—IV. 00 0 700, Pol­

eski B ask P rzem ysłow y V. -'o —0 LtaiK H ipoteczny 
950 1000 0 —0 B ark  M ałopolski 725 776 Ziemski
Bank K redytow y Pow szechny  600 650 Pow szechny 
Ba sk K redytow y S. A. 350 <H>o, Bai;U Z enu ki dla Kre­
sów  600 700, Bank Kredytowy w W * szaw ie  —
Bank Związku Sp zarobkow ych -sś '~ , Polskie Tow.
K a .id . 1-111. 625 725 606—' — Zientsk. T ow alz .
Handl IV. —1• —, Im pcr 250 300 W, P eb k i G lob 1050 
lzSO, Hariwig — , Ż eg u g a  poiska 300 350, Z ie­
leniewski 520j  i )00 0 0 —0*> H. Ccgiclsk 2000 2200
T rzeb .m a fabryka m aszyn 1—ill 2800 300 .'2900  Lem iesz
rabr m a s z y n  ------ 5uicmot< i 0 0 j  1101) 0000,
P o lsza  N aita 1600 1800, E lek trow nia  w Sierszy 1300
fio u  Oikos 0 - 0  - - 0  P eze t 1000 1!2 < 00, T rzeb in ia  
t. bryka przetw oróy. tłuszczow ych >200 5400 00.W—0 ), 
Krakus -600 2800, G órka 7800 8300. Siersza Zakłady 
g ó .n i.z e  71 »9 7800 Pocis! 890 900, T . P  G
6300 560J —00—, C hodo .uw  tukr. 2900 310C, P a ­
row ozy 1100 1HW

W aluty.
Dolar Stanów  Z tednoęaony-h  “80O 3000, Franki 

fr» cusk 2 230 230 233 :55, Franki szw ajcarsk ie  
Franki belgijskie — —, Funty sz terling  — •—, Marki 
niem  ec-io  ,16-00 >7 16'50 K rrony austrjack ie  0-17 (>’A  
0 0  0 0 , K orony C zecho-słow ackie 35 37 37 39-00, Lei 
lum uńskie — —, Liry w łosk ie  Ruble carskie
po 10J Ruble carskie po 1.990------- .

Kursa giełdy warszawskiej.
W arszawa, 20. grudnia 192L.

P a p iery  p ro cen to w e.
O bliJacje 5 "  x r. 1915/$ 2911.— O bligacje 0°/o 

% f, 1917 za MkJ 't»0 l i t i . lz  0, O bligacje 5viu 3d iku  
ZŁentiaó^kłjgb 202—, Listy zastaw o  - 4V**/* 'z iem sk ie  
100 291.- 291 - —, Listy zastaw ne  47„ ziem skie
10 00.00 'DO - Listy z istaw ne 5%  tn W arszaw y 
2&7“ iO 299. Listy zastaw u. -.We0/.) «'■ W arszaw y — . 
000 — 000, Listy zastaw ne 5 %  ni Lodzi (JOO- 
Listy zastawnie -*V3*/.» »"• Łodzi Listy za­
staw ne 6°/o Banku kredytow ego H ipotecznego 116--

Akcje
Bank dyskontow y w arszaw ski 1—V 2600 iJ -G

■Bank d y sk o n to w y  w a rsz aw sk i  IV,  •— — , b a n k
Handlów.- W arszaw ski 1—V 2275 0910 <■ 0, Bank
H andlo-.y  U’a szaw ski >1.------, Bank tiU H andlu i P rzem .
w  W a r s z a w ie .   000,

E S E l S J E  ft,3gS£ 
P E H F U K Y

w ir ie lk iin  w . h o r z c  ko  nafty era u f irm y

I  B, B O H Q S łE t K IC Z  |
L w ó w , K E T IK JtŃ SK ft 6 . -Tmiti I

Pcirniki
k a r m y

» p o j e m n o ś c i
od

5 0 - 3 5 0 l i t r ó w  
z  b S a c 9 t  j i  
f  o c y n k o w a n e !  

lu b  c iF rn e i
D O S T A R C Z A

K u r s a  g i e ł d y  z a g r a n ic z n e j .

5 .  A .  L W Ó W
m o n S C K A  5 6 - S 8 .

Berlin. (PA®). Kursa dewiz 2 20. grudnia, 
Dolary, 172.40. belgijskie 1350.50, funty szterl. 
731.75, francuskie 1407 włoskie 704, polskie 620, 
Scdskie' 223,- austr. stempj. 3.15. rumuńskie 135.75, 
szwaic rskie 3381.50, Amsterdam 6343.65, Chry- 
srfanja 2737.35, Kopenhaga 3636.35, Sztokholm 
4?Ż5M. Heisinjcfors 332.65. W iochy 794.20, Łon- 
oyu 731.75, N. Jork 134.32, Pary* 1411.05, Szwaj ( 
carja 3391.60, Hiszpania 2532.40, Wiedeń steinpL 
6.93. P raga 225.25, Budapeszt 26.72, Buenos Aires 
58.15

Praga. (PAT). Berlin 42.60, W arszaw a 2.35, 
111. niem. 42.60, tti. polskie 2.15—2.75,

Zurych. (PAT). Kiiisa giełdy z 20 grudniu. 
Berlin 2.87, Holandia .88,25, Nowy Jork 514, J ,011- 
dyn 21.62, Paryż 41.70, Mediolan 23.60. Bruksela! 
40.10, Kopenhaga 1>>8, Sztokholm 128, Chrystiania! 
80, M adryt 76,50. Buenos Airc.^-170. P raga 6.60, 
Budapeszt 0.77, Zagrzeb 2.--. W arszaw a 0.17, 
Wiedeń 0.19, Austriackie siempl. 0.10

O g ło sz e n ie  kotłitursu
M agis t ra t  m. L w o w r ,  osPsz-k ą-.tniejsieiu konkurs, na  

wsfiiu.-i.- % kwocie  650  i .u ; r tk  polak ich  roczf i łe  ?. fu n d a c j i  
a. p . Ora Jo/.,*tu l inz .in  e r / a  Ałnlin Av-ki«go d la  u b o . i c b  
c b i o p e u w  ucząty-eb  «ie r z e i n i o . ł t .

O  le w- pm-oia m o g ą  sio u h i e g r ć  ly lku  u b o d zy  »-hł.- 
pcy  w ę z n a n iu .  . iu -ze fc i jań sk ieęn  w w in k u  o d  1 ".! d o  :l(:! lut 
k tó t z y  uc;-ii. .sic fokrn iz ie la  '- 'terminują u  r / j  m i ,-s in ików ) w * 
L w o w i )  i d o i  ze  s ę  j» o w a d z ą .

• f iodan ta -  z a o p a t r z o n e  w  h t z t u ,  św iadsn-aw o
u b ó s t w a  i poś \> L b i( ;s« ; i i i  p i » c o d a w c y ,  po tw i^ -ró zo n e  przez 
korporac ją -  co  do  prowatlzc-n iu  się 'peten ta  i p r a y k ł a d a t u a  
s.ę do  n a u k i  i- em ios l i t  tiulęf.y w noasć  do m a g is t r - t tu  do  
5. stYtzma 19gg.

Ma,<:isUót krói. »-oł. m, I wawo.

KiLKA GOSPODARSTW
od 30-50 rnorg, pszennej ziemi, z komplement 
źywem i nrarlwem inwentarzem, masywne bu­
dynki n^fcycltmlasfc w Wiel-
HOk>Ol!XC0 Oferty: F L E L S C h E R , Pawłcw o  

pow. W ągrowiecki (Poznań). 516

wfcgiai, brykieiy | 
górnoś^skic

w taduhkacl) w. . p o n o w y cl i

dostarcza najszybciej i tanio 
n o w i  p r i e m t s ł o w o . h a m o l o w y

L. Frankowski i M. Usowski
Warszawa, ul. Hoża 27. Tel. 21 30.

er- 's  Ikjfi-uiic-/.!-. 0 F R A N V L IS « . II l i

piet-wszorzeiluic ur^utłzoue, /. w arslatauii. Sjjflj ;>!i.i i oŁoło 
8 iiu-p. plac ui, w prost p i ty  dworim, uiotialyko Poznania 
potożotiH .Iwoma praw ie iiO'J.ł-mi domam i notd/kaluci.ii 
n a t y c h m i a s t  n a  u * .  Cena, 20,000.000. —
Bliższych szczegółów u<m.ili: iw » S e h n i j t f  P a s n a ń  

J a s n a  £ ,

t pfteciwjn) 
słAlMcnin 1

o - 
i wy- 

ciK^csecB u o r- 
jdania.:;a ,

n»«y, c:iJo&rw?«t»teł (Ąnemjl), braŁto»ri apetytu, 
j Jencsi tr*wia o l t t l tv-p.

» r n s  t t t i U  e  ®  i  &  &  w  w  €>  b  e 1 25 e

,'iini.icb Ap. Kowalskt,
bkitl«k wprosi zduraiey/iłjsicy, ujawnia aA; już po /.użyciu 
pierv/3ic;^o flakonu. Zadać w apte1 aca i eMada&li a^Łeca.'
Hw.flwr.o sr>rzettft€. — Pru-asisw cteistwo na Lwów i wtefco- 
ttBią ^ałopuisi^ 1. pQ £Q bi ". nuitowiiia muWnatirv  »ptee7t»ycixf 
Lwów. Kolntajn 8., również S;«rt«: w,‘> do nabyć a : t*. f!t• k 1 1 , 

i  Skst i Api. Zu-ity/.. Wyt»v. łiaoc!L farm. SAj

M H H B

jakoteź cię^nrowe. nasągiwe i t. p.
w y ra b ia

Fabryka narzędzi r&ri zy h
i w o z t w  g o s p o d a r s k i c h .  801

W e L w ow ie, ul. N ow ej Rzeźni L 25.

Ogłffszeiiie.
Magistrat miasta Kołomyji rozp suje

K O N K U R S
na posadę naczelnika nrej-  

skiej straży cg^iow ej.
Naczelnik otrzymywać będzie pobory urzę- 

daiica X, langi z \vs elkiemi d/datkam i urzędu 
państw. Posadtf obsadzom  będzie na 1 rok 
prowizorycznie, poczein nasląpi stabilizacja.

Podania należy w nosić do k< ńca grudnia 
br z przedłożeniem należytych dokumentów. 
7540 M a g istra t m a sta  K ołom yji

i U S Y O R Y  D I E S L A
oryg. k o iis lru tc j. SuLer od 03 —40—80 i -100 Y.

x h v a j ę  < lo  ( l o s t a i N / P i i i a  
L. Lsng Mas nhi ne nf abr t k  s A.G 

Bitdapfcst 5b'. 427

FABHYKA KONSERW i C7FK0L *DY 
B is© Jrer  i H o t l i s s ^ e r

spófkit akc. ( L w t w ,  u l .  R i.to iM s lcB u so  8 ,  1V1«, 91',
roiW-.jR *;§ cOr-,2 bardziej. Wyrug-bj m  ona £lcaf«ctai«; 
wyroby .-afraniczne i sprzed.- po cbhaóm j H l a  p r/y - 
< em v ch  h r  lownu- i detajliczm c nasiepuM ce wkWkułrtt 
G Z £  O L u D Ę  w arńitową i deserow ą, ^ 4 E t t a L A » X I ,  
t  I l i Y .  KON E R W Y  otrocow i jurŁynowc, 
iLAK»r duś rowe, tburi.-;>4adę iabłezAw, koiisumcy j 
f ' a  f , . 4j 7 r l lz o *  s z ć o b j  n a  d r z : w f t e , < i z « -  
j l d  M  . a ź l U r t ę .  k o l a d o o e  i c u k r o w e .  -  

Polecamy pow yts u sasMZylnie n  auą  f rui.' '•

:: l w i t
u rz ą d z a

■ ■

7548

Sprzedaż przedświąteczną ro­
żnych towarów 

p o  wiiiftnyfh renuch
W o jsk .  S to iY a r^ y s z e m e  W sp *r łd z ie łc ze  

ul. O sF O lir f s k k h  15. H. podw órze.



K U K fF R  1 W O W S F I Z dnia 22. grm faa 19?  %  301.

UA Ś W IĘ T A
Znakomite wrea węgierskie  
w  b u ; e ! k i * d .  i  u h  uwfas*** 
|M»Se£;i SI A  .V FćI* W i l i Pietra R#l«*S«f3 Trybunalska I. 8-10

m m m  mimruoowuhe
S p ó łk a  A a ó y j« a

w e  L W O W I E ,  u lic a  A k a d e m ic k a  I. 23.

Na mocy uchwały Rady Nadzorczej z dnia 
20. grudnia 1921.

p r a e @ d fu ± a  s ' ię  i e m n e i  
subs rypcyjny na akcje III, emisji 
do dnia 2 0 . s i  * saeni i 1 0 2 2

WARUNKI SUBSKRYPCYJNE
1) Dotychczasowym akcjonariuszom przy­

sługuje prawo pierwszeństwa do nabycia no­
wych akcji, a to w stosunku 2 nowych akcji 
Iii. emisji ua 3 stare akcje p i 11 emisji.

2) Prawo pobc u zgłoszone być musi 
w czasie do 20 stycznia li-22. Zgłoszenia do­
konane po upływie powyższego terminu uwzglę­
dnione nie b ę d ;.

3) Akcjonarjusze wykonujący prawo pobo­
ru, winni przedłożyć równocześnie ze zg łosze­
niem swoje akcje, celem uwidocznienia na nich 
wykonania prawa poboru.

4) Kurs emisyjny wynosi dla starych akcjo- 
narjuszy Mkp 650-— za sztukę.

5) N.eob.ęte w powyższy sposób akcje od­
dane będą w drodze wolnej subskrypcji nowym 
subskrybentom po kursie Mkp. 800 za sztikę. 
Nowe zgłoszenia przyjmowane będą równie 
w czasie do 20. stycznia 1922.

6; Repartycja zgłoszonych z wolnej sub- 
skr>pcn a ;<cji nastąpi do końca stycznia 1922, 
przyczem Rada Zawiadowcza zastrzega scbic 
prawo dowolnej redukcji zgłoszeń.

7) Przy zgłoszenńi prawa poboru, oraz no­
wych akcji należy uiścić w gotówce całą cenę 
kupna oraz pj Mkp a0 od każdej nowej akcji 
ną ko§£{ą emisd.

8) Nowe akcje uczestniczą w zyskacn Spół­
ki od dnia 1. stycznia 1922 roku.

a B G Ł » S i X ł i S I I A  N U T J W I J E :

B u/o firmy „PSZBY" 
Iw iw, Akademicka 33.
oraz Akcyjny Bank Związkowy we Lwowie, i.l. 
Akademicka 4 i jego oddziały w Krakowie, P ze- 
niyślu Zakopanem, Krośnie, Tarnopolu i Świą­

tynie.
I l u i o n a  I a k c j e  l l l - o i e j  e m i s j i ,  k  6 .
U  ■ I J j '*  • r j c b  d p u k  j u ż  j e e t  . k o ń c z o n y ,  
b ę d ą  s a b r l i  r y l t e a t c m  w y d a w a n e  b e z z w ł o c z .

n e  p o  2 0 .  s t y c z n i a  1922 r .  427

WEB

Konkurs
nn posadę n n ln s g s  buciiata
o g ła s z a  Zak ład  P en sy jn y  d la  fu n k c io n a r ju s z y  
w e  L w o w ie ,  ul.  P ie k a rsk a  1 a). W j m a g a n e :
w y ż sz e  kwalif ikac je  t e o re ty c z n e  i p ra k ty c zn e ,  
n a r o d o w o ś ć  p o lsk a ,  n iep rz e l i ro cz o n y  4 5  rok 
życia.  W y n a g r o d z e n ie  za leż n e  o d  u m o w y .

O fer ty  z o d p i s a m i  ś w ia d e c tw  d o  31. g r u ­
d n ia  b. r, 7 5 6 8

W Ę D L I N Y  Ś W I Ą T E C Z N I
znane j  k ra k o w sk ie j  fabryki w ęd l in  A U G U S T Y N K A ,  
zn ak am i/y  sm alec  c z y s to  w i e p r z o w y ,  m io d  p ; toka, w ó d ­
ki, likiery i w ina  n a  p rz e d n ie j s z e  k ra jow e  i z a g ra n ic z n e  
i inne a ityku ły  sp o ż y w c z e  i ko lo r ia l r ie  m o g ą  zakupy  ,va 
w s zy scy  urzędn icy  p a ń s tw o w i  i kom u n a ln i  w sklepacii  

N U Ż Y  orzy  ul.
Ł y c z a k o w s k a  16. i D u f ę u l a u k f  3 .  :bo czn a  M iko ła ja )  

m k o t e ż  w  sklepacii  k o n su m u  p r o f e s o r ó w  s z k ó ł  ś red n ich  
'o 3 6  „ D o s t .u e k ” przy ul.
P o d w a l e  3 . ,  B a t o r e g o  3 . ,  /S ą d  ka rny)  K o p e r  n i t r a  

*J. i  S a j k a  9 .
S k lepy  o tw a - te  - jak w sz y s tk ie  s p o ż y w c z e  9 — 1 i 4 —7.

N<;\vo El i  S #  g  W F  H  1  M  H ie r o n im a
o tw o r /o m t  w  W  W k  S  i L  n  f l H  B  5V E L Z A

Lwów, uh Akademicka 5 .
W y b o ro w e c i a s t k a  Z n a k o m ita  k a w a

C u k ierk i,  p o m a d k i Herb*' a, k a i  a a
i '» s * e lk :e  w y r o b y  c u k ie r n ic z e .  C z e k o la d a .

S o la  o g r z a n a .  P rzy jm u je  z n m t w i e n i a  na  ś w i e l s ,  b a le ,  r a n ty  i w e s e l a ,

W AŻNE DLA KOŁEK POLN CZYCH

P U Z Y B C i ł Y  S Z E W S K I E
•EjKłSlf: puleca: Hurtawn a

Mórsel i Psristoin, Lwów, Rzeżnicka 14.

Nauka i w y c n e w a n ie

W t c  p r z y g o tu ją  io
e g z a m in u  z b j h a l t - e r j i ,  

r aczy  pod«S a d r e s  d o  a d m i ­
n is t r ac j i  pud „B rak ivfca“

7514

P osad y  i prace.
p a e n a  z ukonuzuuą  4 kl. 
•  girun. poszukujs  p . s a d y  
kancelary jnej  w Mafopoisce 
lub w  K lestwie, ftt/stnamu. 
/ f j io sz rn ia  d )  adm in islra i j i  
nod >K / :yczne  położenie.-.

' • | i r b o r i e « i  i-eg!. r>k>
■ d ługole tn ią  p rak tyką  ju ­
ko samodziału  y po fabrykach' 
dachów ek i cegieł obeznany 
gruni  .wnie  w z aw ó d  .ie, za­
razem bardzo dobry  pal -c: 
poszukuje o d p ow iedn ie j  jftó' 
sad  . Bavckow>ki, Dąbrówka 
polska, Nowy Bacz. 7854

Kufino i sprzedaż.
g r u a : na  berlacze. 

'*’•* (buty myśliwskie) polec.. 
Kabryc^ny Bkład Buku 
Balsk &Groc.holski, Lw ów  ul. 
B utowskl-go 7. 7476

p sięk n .j oadwby nn
"  d r z e w k a  s . rzed a jy  na 
zocz dzmei w Przytulisku dla 

ui. ulpez■ inyeh w sklepie  p. 
H a w r a n k a  »,!. Marjacki 10 j 
s Keja snmurytatWk t sodali- 
L a  s tu d en tek ;  7543

S J u t - o  piżmakowo 
*  sprzedam. Karpia!-. f jp -  
ło sk a rn ik  b u r k o w a  11 A.

754-7

R i*  a  j a t e k  7 7 2  m e r g e
w j j  w  n o b  iżu B y dgo-  

S c - y  z a m ie n ię  n a  m n ie j  zy 
1 ib s p r z e d a m .  C e n a  25  0 0 0  
m k p .  za  m ó r g  ł ą c z n ie  z b u ­
d y n k a m i ,  ż y w y m  i m a r t w y m  
in w e n ta r z e m .  W ia d o m o f ć ?  
B ydgoszcz ,  p o s t e  - r e . i , ; n i  • 
s S u b  W spóln ik* .  7330

Ja b łk a  dob e w każdej 
.1 -ś:i 8 0 - 1 0 0  mkp. za 

sl-!., ul. Potockiego 29. 7 5 4 5 'g o  ,4*

F8Bli?iiil R I I  CZEKlil?

Rucker i Koflinger
Spółka akcyjna

L w ó w , ul, Rutow skiego I. 8. T e lc f, 91.

c e n y  m u m ®  p r z y s t ę p n e j  
H U H T 0 W N 1 I - : S D I T A I L I C Z N I E .
W t u l i ł
i u i im i j  t o r a e  
Gzekoiadlii - culp;

owocowe 
i jprzynowc

iażiii siad? dw orne 
Marmelafa konsumcyjna

Hi aE K S ffi
/

Ozdoby na drzemko 
czekciadowe i cukrowe

* 8 " o k a r n i i e j  s t r u g a r k i ,  Lie- 
*  b l a r k , gryzerki, w ier­

tarki, motory, lokomobite 
pompy W orlingtoni,  
iPILOT* — Lwów, B a lo re -  

i.' rfi49:

N a c z y n i a  Pi s i i  t i  > n r e
poieca;0g n jo , r w a ;c w  wie jk in ,  w y b o r z e  p o l e c a  S Y 4 N I S Ł A W

7 1 E R 2 B I C T I  m ag azy n  p o rce lan y  t szk t?  L w ó w ,
| . u l«  H a l i c k a  #■ 5392

11 yn w odny i m otorow y
p*aw:e M ury, 15 ton  wydajności,  4 p ię t ro w y  y no-  
czesiierii UT/ąlŻBni&WS. vr m ie ś c i j łp o w .  Ks. upztiań- 
skiego z węzłem k liszowym i wsze lk iemi ntyż3v.ełi’l\ 
szkołami n a ty o h m  a s t  k o r z y s t n ie  da  na« 
b y c i a .  Do młynfl iiaieży dotn handlow y /. roie- 
sząanio.rri j pięknem ogrodem. Cena 30.006.000 m ,.  
B litszych szczegółów u d z ie l i :  i ń ż .  J ,  S c h m i d t ,  

P o z n a .  ul. J a s n a  5, oi7

M o m j > l « * 4 « » , v c ł k  % 27

m " y ń s k i & h
jak walców, kasprów, kami' ni, gazy szwajcarskiej 
i t. p. dostarcza naty hrniast firma R iese l Sch ie  
b er (  Friedlande", Lwóv/ B rrjerow sk a 11 A.

I SD Y
nie pow racająca sposobność Chcesz
;sobie nabyć w lelkoDolsce w ięlsze lub m m ejt :e

?§4 -!S i » e c 3a r s f w o  *»i^
ipszeanej buraczanej ziemi z najlepszymi budyn­
kami, bogatymi inwentarzami, całkowi tą krysten- 
' - 1 dom ową? Obecnie 6 tyrdecy gosnodarstw  
z pov odu nagłeg* wyjazdu korzystnie do naby- 

|cia. Przewłaszczenie zacewniciie. DO M  l O lr . i -  
c z e - P  z e m y s i o w ! /  F O I C I E C H O W S K t  
i SM^r, P o z n a ń ,  Z i e ł o n a  3 .  ł. 7456

Z Drukarni 'Dltkiej pod zarządem Józefa Raczyńskiego w e Lwowie, ul. Chorążczyzny 31. Redaktor odpowiedzialny: Tadeusz Stroiński. ,


